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Rada miejska unieważniła wczoraj wybory 

dokonane w dwóch kołach wyborczych z po­
wodu wielkiej liczby uchybień i przekroczeń 
prawa, a co więcej, postępków karygodnych 
Z posiedzenia tego dajemy dziś sprawozdanie; 
tu wypowiemy tylko, iż taka uchwała Rady była 
obok słuszności pobudek, które ją dyktowały, 
konieczną, jako wyraz potępienia tych dróg 
pokątnych, które wyborom odbierają charak­
ter obywatelskiego powołania i zniżają je do 
niecnych frymarek. Dla uczciwych ludzi, któ­
rzy mimowolnie znaleźli się na liście wybia 
nych, nie mógł być zaszczytnym wybór, i 
którymby ciężyło podejrzenie dojścia do me­
no® drogą nieprawną. Dla tego z wielką bole 
ścią wypowiedzieć musimy, iż uchwały unie­
ważniające wybory, zapadły tylko większością, 
nie zaś jednomyślnie. Shać, że mê  wszyscy 
nabyli przeświadczenia o nieprawnosci postę­
powania wielkiej liczby wyborców, nie wszy­
scy uczuli potrzebę podniesienia ręki w obro­
nie moralności publicznej, takim rodzajem wy­
borów poniżonej. /

Jeżeli my sami nie będziemy stac na stra­
ży moralności publicznej, jeżeli nie będziemy 
dbali o powagę instytucyj, które są jedną z 
pierwszych podstaw naszego życia publicznego 
jeżeli nie przyklaśniemy sprawozdawcom, co 
się poczuwali do obowiązku obywatelskiego 
napiętnowania złej woli, prywaty, przekupstwa, 
natedy musielibyśmy się uznać niegodnymi tej 
nawet cząstki swobód, jaką mamy sobie przy­
znaną. Wiele usterek wynikło z niezrozumie­
nia przepisów ustawy, wiele niedokładności 
powiększyło szereg bezprawi, ale któż zdoła 
wyróżnić, co na karb nieznajomości ustawy, a co 
na karb złej woli położyć. Ponowne wybory bę­
dą dla tamtych nauką jak dla tych przestrogą.

Agitacyi wyborczej nie obawiamy się wca­
le , obawiamy się zawsze tylko nierzetelności 
i uciekania się do środków nieuczciwych r  nie­
prawny cli, a do nich zaliczyć też winniśmy 
miotanie pot warzy, którym nawet pisma pu­
bliczne dają dziś bezkarnie przytułek, owszem 
stoją im otworem, bo spadamy już tak nisko, 
że skandal jest ponętnym i pokupnym towa­
rem, a przeto publicystyczne kramarstwo chę­
tnie’ niem zapełnia pułki swoje. Obrzucić bło­
tem ludzi uczciwych, przestało być dziś nie 
bezpiecznem, bo nie naraża na pchnięcie szpa­
dą lub na kresę pałaszem, lecz co najwięcej, na 
pojedynek paragrafami ustawy, które jak wia-
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Krukowiecki, który w odezwie swej 1 1 sierpnia 
o godzinie tOej wieczorem datowanej mówił. „Ro­
dacy! od starego żołnierza słusznie się spodzie­
wacie nieugiętej mocy charakteru i prawego kie­
runku we wszystkich działaniach, które nas do­
prowadzić powinny drogą honoru i wytrwałości 
do szlachetnych celów rewolucyi naszejg Nie za­
wiedzie was to oczekiwanie. N ie  s c h a ń b i ę  s i ­
w y c h  w ł o s ó w  ni o i c li ż a d n ą  u l e g ł o ś c i ą  
a w dniu 19 dodał w odezwie powtórnej  ̂ „Precz 
z lichą obaw ą! precz ze względami poziomemi! 
Rzecz idzie o ołtarze i ogniska, o prawa i swo­
body nasze a więc do broni spół-obywatele! do bro­
ni ! Przysięgam wam na Boga, na ojczyznę, i co 
jest najświętszego między ludźmi, że nie zawiodę 
zaufan ia, które położyliście ive mnie" _ wysłał 
dnia 3go września do marszałka Paskiewicza je ­
nerała Prądzyńskiego i jak  sam pisze o sobie 
w obronie ogłoszonej po upadku naszym „wysłany- 
przez prezesa w radzie ministrów— jen. Prądzyński 
przywiózł warunki, jak  w położeniu naszem 
dzo korzystne."

Gdzież te  szumne obietnice? gdzie zaprzysię 
£eida ?.— Lecz Polacy a może i ludzie av ogóle, za­
wsze wierzą słowom, nie oglądając się, czy poprze 
dnie czyny tego, co je wymawia, idą im na po 
parcie. Działający lecz milczący, rzadko użyty bę­
dzie w stanowczych chwilach; publiczność raczej 
zaufa próżnemu lecz bezczelnemu samochwalcy 
Aż nadto długo się rozwiodłem nad tem co mio­
tało uczuciami mojemi w tych przykrych dniach; 
lecz uważałem to za potrzebne, i a z , dla dokła­
dnego opisu faktów, powtóre, dla wskazania sta­
nu umysłów w czasie ataku i obrony Warszawy.

W wigilię ataku pojechałem do rezydenta au- 
stryackiego, sądząc, że się u niego jeszcze' znaj-

bar-

duie Skrzynecki; lecz już go tam  nie było i me 
wiedziałem gdzie jest. Dano herbatę; juz się wie­
czór zbliżał, gdy wszedł Krukowiecki, który z re­
zydentem, wziąwszy go do drugiego pokoju, mó­
wił o czynionych przez Paskiewicza propozycyach. 
Wróciwszy do pokoju, uwiadomił mnie, że jutro 
będziemy atakowani; poczem wyszedł. Widać byio 
na jego twarzy pomieszanie. Udałem się z lezy- 
dentem do osobnego pokoju; tam  mówił mi tenże, 
że Krukowiecki komunikował mu część podanych 
warunków. Chciał on wiedzieć, jakie moje o tem 
jest zdańie.

Odpowiedziałem; „Jabym nie traktow ał,'bo  je ­
stem tej zasadzie przeciwny; lecz gdybym był w tak 
lr ió z ^ sn i położeniu jak  Krukowiecki i gdybym 
miał zańńar poddania się, upierałbym się przy na­
stępujących :whrunkacli: Królestwo Polskie jak
było rządzone pm>£ namiestnika z konstytu- 
cyą, poprawioną przez sejm i wolnością druku zu­
pełną lecz odpowiedzialną; wojska rosyjskiego ża­
dnego w Polsce; dla prowincyj amnestya, wolność 
czytania wszystkich gazet i trybunał najwyższej in- 
stancyi dla spraw cywilnych w Warszawie; a na­
wet podobno dodałem: kodeks cywilny, ten  sam, 
który w prowincyach jest zaprowadzony, jako tez 

systemat kredytowy ziemski na wzór naszego. 
Dał mi rezydent do zrozumienia, że warunki te 

mogłyby być otrzymane; lecz dodałem: „Jabym 
je przyjął w położeniu w jakiem zo sta ję , lecz 
gdybym miał władzę żądałbym wszystkiego." Chi 
zaś ręką czyniąc ruch mówił m i: „Jenerale! wyż­
sze głowy! Pamiętasz odpowiedz Tarkwiniuszą. 
Uśmiechnąłem się obojętnie i wróciliśmy do h®r_ 
baty. Zastałem tam  konsula francuskiego p. Du­
rand. Widząc go stojącego, wziąłem go za ka­
merdynera, taki miał wyraz twarzy — me dziwię 
się jego działaniom, były one zgodne z jego ry­
sami.

miedzy bateryą 59 i 62gą wskazywały to miejsce 
jako najsłabszy nasz p u n k t, sądziłem więc:, zp 
atak na Wolą jest demonstracyą, gdyz miejsce 
to za najmocniejsze uznane było , a . z e  istotny 
atak na przestrzeni między, bateryą 59 i b J y i . 1 a-, 
ryzowie ńastapi. Przejechawszy wzdłuż mojej pier­
wszej linii całym pędom konia i  wjechawszy na 
okop 59 spostrzegłem, że nieprzyjaciel w kierun­
ku Paryzowa wysyła tylko jazdę kozacką, a od 
Peyzewa do Gorców m ała jest nieprzyj.ioiels i. 

■z r  —  a„  ̂ Górce lewem -skrzydłem -swem

ne mostki już dział wprowadzać nie dozwoliły, 
szczególniej wobec nieprzyjaciela.
>■: Oddaliłem sie od szanownego Sowińskiego, zo­
stawiając go w najlepszej myśli. Ostatnie jego do 
innie ź ‘.Wypogodzoną twarzą wyrzeczone' słowa 
bvłv • fe n e ra k  żałuje dziś bardziej niż kiedy 
moiei nogi, gdyż dzisiaj bardziejby sie_ ojczyźnie 
przydała; bądź jednak jenerał spokojny, łatwo 

• .Awiyin « Tvnvczasem ogień- mepis

o parte1'm iałN ieprzyjaciel mocne b U  R^dy, 
której cztery pułki wraz z artyłeryą konną , do 
kładnie golem okiem widzieć było można, na­
przeciwko zaś Woli a szczególniej bate y o<ej 
przed Wola położonej , silne szarzały koiiunny 
piechoty nieprzyjacielskiej, których głębokości am 
oko ani perspektywa zmierzyć me mogły, wysia­
łem więc natychmiast adjutanta do obserwatoryum 
na kościół luterski dla dowiedzenia się z jego ra ­
portu, czy mnie oko nie myli co do położenia siły 
nieprzyjacielskiej, jaką naprzeciwko siebie miałem. 
Sam udałem się do Woli, k tórą nieprzyjaciel mo­
cno już z dział ostrzeliwał.

Wszedłszy w okopy, widziałem garnizon w zu- 
■pclnei gotowości do odparcia atalai, lecz uwa^a 
łem zarazem, że nieprzyjaciel m usiał.m iec wszel­
kie plany robót naszych około Warszawy, gdyz 
kule jego z dział przed szańcem o7 miotane, stry- 
cliowały podłużną wewnętrzną limę szańca w Wo­
li, a szczególniej bankietę parapetu, na ktoiej 
garnizon stać miał, tak , ze ledwie p o ł godziny za­
bawiwszy u  szanownego jen. Sowiuskięgo, ęc ą 
cego przy armacie na przodzie, ujizałem  w po 
wrocie już cały szaniec wewnętrzny zbroczony 
erwia strumieniami spływającą.

chciał, nie mógł już  wysłać posiłków do lunety 
r'5tej, gdyż nad nią Nr. 54 zupełnie dom _

W tym  odwrocie spotkałem blisko drugi ­
mi jen. ’Knikowieckiego, któremu przedstawiło , 
jak  się rzecz ma w tym punkcie, i 
potrzebę wzmocnienia -mnie, gdyz na cal j 1 
strzeni od Czystego do Paryzowa p
trzech batalionów w Woli, tylko 14 baJaLonow 
piechoty tak, że zapełniwszy Szańce, mogłem tyl 
ko użyć'dw a bataliony, jakoteż trzy szwadrony 
Igo pułku strzelców konnych i trzy szwadrony
1go pułku krakusów. . .

K rukow ieck i po k azu jąc  n a  masę^ jn ech o ty  z .J -  
m u ia c a  lu n e tę  58mą, z k tó re j w łaśn ie  ustąpiłem, 
" Z 5 :  „C o ' to  O dpow iedziałem

-  - - ’ ' - o z u im a l:

m n i e -nie wezmą." Tymczasem ogień nieprzyja­
cielski krzyżował się w batcryi, i atak coi:az wy­
raźniej ku Woli zmierzać się zdawał. Ze zas tize 
ba było nieprzyjacielowi zdobyć przed Wolą sza­
niec 57, i na ten usiluość sivoja zwracał, P»sJą­
łem adiu tan ta w ty ł z rozkazem, aby 4 działa 
ciężkie, a jeżeli to jeszcze mc S f X b W p h a k V m T  ro .u m k l: „Nie mniem

ttóro y

siaf, oyiauy viuia ^  ^ m.7P0i wni e wkrótce -ocienraiem — j
stała, gdyż, skoro tylko moje--cztery działa staże- p ^  ó konnych posłać do Mokotowa. Stra-
lając do kolumn piechoty zbliżaj ącyclii się_ c c. szo - d oddaleniem się kilkadziesiąt

a W . 57 o d e z | ł y ^ £  —  E t  lco J  od kuł a ina tn ich , nieprzyjaciel bowiem s ta e -
przeciwko nich z lervego swego ^ “ “aale artylerya pozycyjną, n a  którą tylko od-
L , e  cieśMcgo kalibru to  “ f f l K  W batow euu, których

S i l t o a  Igo  pułku, który miałem »  luneme,
użo ucierpią

Nie długo zabawiwszy wstąpiłem pożegnać Turnę 
i wróciłem do kwatery, gdzie rozesławszy polece­
nia ostrożności;, udałem się na spoczynek. >

Nie zupełnie wierzyłem atakow i,,gdy dnia bgo 
z rana około godziny .wpół do piątej kilka strza­
łów z dział w kierunku Woli poruszyło całe woj­
sko. Przejechawszy około piechoty pod moją ko­
menda zostającej (dywizyi jen. Bogusławskiego) 
udałem się galopem do batcryi 59 naprzeciw wsi 
Górce leżącej. Na prawo od tej bateryi oliskosc 
obozu drzewami zarośniętego i wklęsłość terenu

Jen. Sowiński, którego rysy szlachetne nowym 
jaśniały blaskiem, żalił mi się, że mały ma gar­
nizon. Obrachowawszy go z nim, okazało się lu­
dzi pod bronią 1.317. Zdawało, nu się to dosta^ 
tecżnem być do obrony kościoła, do całego zas 
szańcu trzeba mi było przynajmniej.. 4.WU pie­
choty, to jest większej połowy mojej dywizyi, trze­
ba było zatem wszystkie mnę piuikta ogołoc.ic. Kecz 
dział było aż nadto mało. Z 9ciu dział w Woli 
umieszc/onych,.jeden granatnik podczas bytności 
mojej w bateryi wstrząśńieniem wystrzału sam 
zleciał z lawety, co wielką różnicę robiło. Zebra-

.Z M  f i l a  I f  b k S o l"  in ia l . kobia jjen. Berna

nia, tem bardziej, że

f  iS d u  f  j i V f e ' I S  n f-S e m  » J St o Ł e b ,

nia, tę ni bardziej, ze lewe na , J  aia i s trz e la ła  do przestrzeni będąęej między dziełem
“  w S m  t r z y j 54, r buteryu 21,„u C ^ te m . D ,m . « « = ,

* > « * > . *
ku -  chc, c U |t m Ł

•zekłemf Więc artylerzyści strzełają,^ nie 
niczego? Niech przestaną strzelać az

uiszozyivu iuuuumuji -yrr*------ z > " ,  t  • i ,Q:A rn7Plid7ie i odkryje nam nieprzyjaciela.
n a  p ó ł  dystansu między pierwszą a  drugą łnuę J dym . nastA ilo  ukazało się próżne miejsce, 
szańców gdzie innym 4 działom i innemu bata- Co gdy nastąpiło, .
S u o f  ćlla poparcia uas Łuipć kazałem. T o    |
see tem mniej było potrzebne do trzymania, ze 
”  ' ’ ońy jen'. Umińskiego prawie bez -Ol

dzieło 54. Umiński, gdyby nawet był
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sta  je s t ciągle urzędującą w ładzą autonomiczną, I uomocników -  ‘F J " ™  1 \  “  gło»owąto I Gdyby zaś E ad s  m. wniosek t o  I ^ c M z e V e ^ r t o y d ,  k t z ^ r S Ł d z B c * !
odświeża sią tylko co Ljlata , wybór „rzeto  „ c  bez wskazama osob do oddam a gloscw pow oi,- to»=  ^ S , i S  F r ^ m “ ”  a  to”  1  d o w J b L i a  5 „ o S S ó w  po- L *  Filipowska J M ,  Sscbscks,

” n 2 a  m £  S . r ,  E T ^ d r id T S S  T rfcz tego zachodziły jeszcze t o ,  nielegalności, ptopUów'' etotata <A  0yrf ^ d» b L S J dk S  d e t  S L ,w  35 “
Ura Weigla, i twierdzi źe normą powinienbybyć § 44. |j_ak np. U  ™ ,d w  .m iie la a tó w  na koszta’podróży. Słychać, że i i c h  de- Za poś«a„ict.,m  p. M y  M - .  fl<dyli jedne-

Irazowo na szkoły ludowe pp.: Juda Birnbaum 15 zł.,Statut jest atoli „tymczasowyu i mówi tylko o w y-|ś. p. A. F., ktorego pochowaliśmy w 
borach do pierwsze! Rady miejskiej, mówi o p ier-Ir. 1869, na tamtym swiecie nie zapomniał o mie- I o rożne preiensye. wprawazie p. iiu im iiu  % j .

w >1 I • t 1 1 f '  .1_________ ń /\  /% rl nnnnnnii I d  n lir  T -I Ci AnrPO O Vl 7  TinCMPTYl n f l l f lZ l l  KlP.Tfl . 7 f  f t lA  R1P

stało ’ mówca głosować będzie za wnioskami k o -1 s a n e  jedną i tą, samą ręką; są to więc głosy mer obiecuje proces dalej prowadzić ,
1 g 5 osób, mówi sprawozdanie, które z najszczytniej- przeto p. Frommera Radcą miejskim me polega

I -  -  *■ ,  .  f  •  * ___________ I l~U v-w w   1 ____ I r \ f \T T  T l i  O  1 Q  I T A  T 1Q . I m  T l-misyi,
Za pośrednictwem p. J. S. Gleitzmana złożyli jedno-

Podczas glosowania upada c io s e k  Dra W eig^. | szych praw obywatelskich w niegodny i niecny . p o - l i o ^ j t a .  wotoym j ń * * *  > ^ o “  d ^ p o S  I ”  i f K  “ 7  V S W  *
K o m i n o S £ c  sic na przepisach statutu m isja jes t zd a d a , iż należy wybór p. Joachim a| względem o c e n i e  „adzwyczainych w seminaryach I Gross no 1 zlr.; razom 10 żlr.

_ -  .  • 1 1       l i n n  I Lwerawl WVU n « n  lIWWnwwwnńwalń

trakcie, co oczywiście być nie może. Dlatego ko- z Rad szkolnych krajowych co do postępowania Em. Orange 2 z łr.;

mu,    - o -   . w - ,  -------- - r - - . . -  w iicz I Frommera unieważnić ■ * *  ^  .«  S t o  ^  “ T a  p 'o feeV ai.m ' P. Strzol.eki.go zlożyh j . d „ ™ .
ralnego przez sekcyę prawniczą, i na tej zasadzie uznała^ wszystkie P^toczone^powyżej głosy w licz- F r o m i ^ ^  wnioskowi korni- znań i oświecenia, 1. uczennicom nadzwyczaj- na szkoły ludowe pp.: Ferdynand Winter 10 złr.;
komisya weryfikacyjna uznała wybór p. Jaw orm -|bie 7 ^  za^ n i e w a z n e ^ c o J  J Jn r Hórv oświadczył, żeInym w seminaryach nauczycielskich żeńskich mo- Wiktorya Herteux i A .  W .  po 5 z łr.; r a z e m , 2 0  zh.

I  UUDZiao g iu o u ł i « u i M i  — -— — ■■ —o  ■ — j  —  i   — j  ■■---------
Poczem sprawozdawca odpowiada p. Chęcińskie- sób uczyniły użytek, 
mu, że p. Jawornicki uznanym został za wybie- Tr :

ckiego; za loginy. _ ..........................................

I si'

W S Z Z .  S 3 3 K  I P - J I W| b y ć  przypuszczone dc egzaminu dcyrzM oscJ E =  S *  .  „a procent

| się urządzeniem koncertu 136 złr. 50 c. 
Razem 334 zlr. 99 o.

Rozwadowski, Dr 
Jawornicki i Dr Stefan Kuczyński

m Ł f r Ł  7 o ^ r  p S F a b y  na tym oddziale wyborcom nie budzą* w nim moral- jeźli ukończyły rok 19 wieku ; 3.
;efan Kuczyński. ’ siebie obowiązek zakres jej działania przechodzący, nego przekonania o nieważności wyborow w tym ctwa i egzamina opłacają tak jak

taksy za świade- w krakowskiej kasie Oszczędności, 
uczennice zwy-| Składki objęte niniejszą listą t r z e c i ą ,  doliczono 

do składek ogłoszonych na dwóch pierwszych listach
Radca m. Dr W a r s z a u e r  zdaje sprawozdanie samowolnie bowiem przyjęłaby na siebie obowią- oddziale g n a n y c h .  W totym l*ddzialL ej]pfynął czaj^e.^ urządzono osobny w dniu 9  i 2 5  czerwca r. b. a wynoszących razem
wyborów z oddziału Igo koła ligo. Pomimo u- zek wyborców, a wreszcie aktowi wyborczemu, ma- n a ’sali wybór- wydział statystyczny; w wydziale tym poczynione 1 9 8 0  złr. 8 7  c. i list likwidacyjny na s t o  rubli , wy-

ieważnienia kilku głosów większość otrzymali wy- jącemu niewątpliwie piętno nieważności ’ I I  blrdzo o b s z e L  n i t o w a n i a  do statystyki prze- noszą ogółem 2 3 1 5  zlr. 8 6  o. i iist likwidacyjny nanieważnienia kilku głosów większość otrzymali wy- ’znacznaI czej"tuV̂ z^"sprawozdawca^żadnego ^dobnego ła-1 bardzo obszerne przygotowania do statystyki Prz®~
a zatem wybrani | liczba nieważnych gło_sów pociąga za sobą niew a-|ktu nie przytacza. Co się zas _tyczy owych_108| |  ^

ogółem 
sto rubli.

W Krakowie dnia 2 2  lipca 1 8 7 2 .
D r  D ietl, przewodniczący w komitecie. 

ijapU ^  . —  Na odnowienie kaplicy N. P. Maryi przy kościele
wydawa- OO. Karmelitów na Piasku otrzymaliśmy od pani Maryi

brani; wnosi przeto, aby wybór ten Rada m. za

claw Wyrobek Adolf Aleksandrowicz, Floryan żność wyborów nie odnosi sią tylko do wybranych to me jest dostatecznym dowodem bezprawności, szczególnych galęzr ibeccis zyóaiio .Irzedstiiwi 
Leiter Dr Mieczysław Bochenek Dr Feliks Szla- pięciu, lecz także do następnych po nich najwięk- bo mógł sobie ktos k a z a ć  napisać kartę komu trze- me wypadków zaszłych w r. 1871 na kolejach 
I b w ś h i i  F r K s a w  Miliesk? \ l l  ilość głosów mających, komisya wnosi zatem, ciemu, co przecież jest dozwolonem. laznych austryackich.“ Tygodnik Austria: wydawa-

b o ró ^ ^ d ^ ia ^ ^ g o ^ k o fe  ligo. S^awozdanie to jest I Akt raćLiów ^miejskich P^z^z I V ^ i ^ w ^ m ^ i l ^ ^ ^ d a ^ a H ^ - 1 f z C T z o n ^ ^ i e z ^ ^ ^ ^ ^ I ^ i  ten^oglos^nową pra- j o ftn io n ą  po-

Cfakąm p S ° z o n o  wybranych unieważnia £ •  ®° ‘ . ^  | ^  ^ t y  za niebLJcz^ków to ^ d y n ie^ d la ^ te g o , ^ łn o cn e fp rzy  0 d p o s a d ^ ^ s ta ra ł l
podczas ostatnich wyborów. Pozwalamy sobie po- b.) Upoważnia się Prezydenta miasta, aby w ponieważ nie znając wię ,1 § srimvrh od wprowadzaniu towarów “ trzech posiada język polski. Zdawałoby się przeto, ze
dać je w obszerniejszem streszczeniu. myśl statutu bezzwłocznie rozpisał wybory w tym- tym oddziale głosujących me mogł z sa y p zezwoliło, iż ci młodzi Zbór izraelicki, który ma prawo mianowania lekarzy te-

Koło II, oddział 2gi (składający się z wybór- że kole i oddziale. danych kart legitymacyjnych K ^ n a o  M z i e doża  L b T m ' S ir a n tó w  oficer- go szpitala, jednego z tych trzech uwzględni, zwłaszcza
ców właścicieli nieruchomości w mieście Krakowie Radca m. C h m u r s k i  tłumaczy się, ze głoso- która, z; mch me opiewa kart leaitvma- skich jeszcze przed wstąpieniem  do w ojska, mogą że prowadzenie ksiąg, jak i całe urzędowanie w tym
niżej opodatkowanych), d. 3 lipca b. r. wybrać I wał prawnie, bo głosował jako opiekun, nie w y-1 szcza je a , że i mię y 7tinirliiip sie kil do tesoż wstąpić- aj albo natychmiast  jako kadeci szpitalu odbywa się w jęzjdm polskim. Atoli stało się
miało pięciu radców miejskich. , tłumaczył jednak dla czego głosował za dwóch I cyjnych w tyni oddziaie oddanych I ^  Z p r a l m r  paten ti w swoim inaczej. Zbór wybrał większością głosów kandydata,

Na uprawnionych w tym kole 535 wyborców,Iwyborców jako pełnomocnik, skoro wolno ty lko |ku  nieboszczyków, lecz nie ją  . , T, , , , _ _n__ ______ u\ oiKr, loi.-nI l.i/,,-,. inirtniwint uczęszczał nieedyś do szkół w Krako-ko p e łn o m o cn ik , sk o ro  w om o lym o  i ku  iiieooszozyiiow , iecz  m e I *■ , . , Jakkolwiek uczęszczał niegdyś do szkół w KraKo-

S t e  ! Ł 2̂ bor“ w’ 256 jJ a4 ż , “ d g o  ż S j u  a

ści wyborów poprzedza następującemi uwagami: I zostać przy tych wyborach
W chwili rozpoczętych wyborów rozeszły się po- rzucić, 

głoski dość powszechne, o sposobach ułatwiają-] Radca G e b h a r d t ^ p o d n o s i ,  ̂ że komisya zro 
cych zajęcie posad Radców mi 
niepraktykowanych. Komisya 
swem otrzymała bardzo wiarow

prawSS°zaLzanych.CDoszto j ą ^ o d a S e ^ S o U n y  d a fą c ^ w ^ k fik r  słowach '‘p ." Chmurskiemu,* poło-1stawiony z ‘innemi szczegółami przez konńsyę wy-1czynnej 
Piechockiej, iż pod niebytność jej męża dwaj nie-1 *** "łńwnv encist na tn m 

starozakonni, mieniący się upoważnio

- aktów spadkowych, uż z zawodu swojego był w źniej zgłosili s ię , iż chcą zostać ohceram, w siuz- szpitma męża - 
możności odkrycia kart na nieboszczyków opiewa- bie czynnej, p r z e n i e s i e n i a  ich jako aspirantów (ka- jak i dbałego o dobro “ Pitata a za to mamy le-

- jących. Co się zaś tyczy owych 108 kart jedną i detów nowego systemu) do służby czynnej. W je- języka ojczystego, mc nie P™0̂ ’ uzdol_
1 ^  J t J ,  j ___ __ minio nia 7łn7nnvm r*r7Prl W7.ip.p.ip.m cl o I karzą, nieumieiaceffo po polsku. -Nie bęcię ocemaii

znani

“ toż l ^ ^ d r o J - k o h t o S ^ o ó ? ; I  d a .a .e  
z kartą głosowania, a to mimo jej wiedzy i woli. co chcą do nich dojść przez intrygi lub prze- wadzili podstawionych S f  r Pi ę L e ^ z a n s a m i  wnątrz kościół do koła i wyprowadzić w ten sposób ko-

W następności komisya otrzymała bardzo szcze- kupstwa. f eJ, zupełme innego nabiera Mocarstwo to stara Se wszelkiemi n i a  W o ź n i c a  z o s t a ł  p o c i ą g n i ę t y  d o  o d p o w i e d z i a l n o ś c i ,
gółowe doniesienia o osobach, które za rodzaj Podczas głosowania oba. wnioski komisyi więk- ko dobitnem potwierdzeniemLowycli mnogich nadu- ^ k o w y  do -  W c z o r a j  o g o d z i n i e  1 0 %  w i e c z o r e m ,  g d y  Leja

■ i ■,—  _ i  1 — — do którego składu p p S y a n ^ T c l t e r a  ^ ^ S T r i l o c Ł m l ’ o d d z ia ir^ rw y T k n ^ ty c h , właśnie" tylko w w ^slkTegoStopnia d o sk o T ło śc f a poznlwszy^^do-1 Franklinowa, 65-letnia wekslarka weszła do domu pod
uu MUiBgu BMauu UU1 J ^  t  V , . , . ’  . t ó l  wann- Wndnip. iiifimne stronv dawnieisz-v

tego 
izraelicki

Osobliwy dziś zdarzył się przypadek. Abraham 
z Podgórza zostawił na Kleparzu konia 

u. Koń uczuwszy się oswobodzonym, 
wpadł do otwartego kościoła Ś. Flo- 
nieco szkody; gdy jednak niemożna

Gdyby komisya weryfikacyjna— mówi dalej spra-1 oryginalnych zasadach. Austrya — .------  - ■- , , „ ' i  tm-hpozke i u-
- zechciała była przedłożyć panom do- nich pięciu latach system w taktyce, cwiczemu, o r-1 złr. w . Vmkmiast uprawnionych użytej, o biórze kontrolują-1 Czwartym i ostatnim sprawozdawcą był Radca 

cem założonem w szynku Jakóba Horowitza, ojm.  Dr W y r o b e j ę ,  który zdawał sprawę z wybo-1wozdawca
rozstawionych w gmachu ratusznym czatach wier jrów koła ” T ”  ’ '  A “ “
ników sprawdzających karty głosowania i informu- wyborców, 
jących podstawionych wyborców względem dokła- Radców 
dnego podawania swych nazwisk. IFeintuch

Wobec tego powstało w łonie komisyi 
czyli z doniesień tych na drodze dochodzenia 
padłoby uczynić użytek? Jednakowoż wzglę1
pomimo dokładnych wiadomości, dochodzenie, 0-----     „ „ . .
dowód Drawnv ustanowiony być może, jedynie na ze- statutu ten tylko członek gminy obieralny jest na sąd zwyczajny, opierający —  , , ■"n/i<i7iołv «
znaniach współwinnych polega, a takie śledztwo roz- członka Rady miejskiej, który sam ma prawo gło- słych i prawnych dowodach, a i e j a k b y t r y b u n a ł  dzmhc “ J z m m angiel-1 tygodniu na tutejszym uniwersytecie stopień doktora

Weingarten z Pilicy, uszedł ztamtąd przed poborem, 
obu znaleziono pieniądze.
■—■ W zeszłym tygodniu p. Michał B o b r z y ri s k i 

otrzymał stopień Dra praw na tutejszym Uniwersytecie. 
  Dr. Ludwik W i s z n i e w s k i  otrzymał w zeszłym

misya weryfikacyjna

którym

znajduje |faktem spełnionym, i to rewolucya przygotowana me 
wykształcenia | przez młokosów bez doświadczenia, ale przez mężów 
ie się na wyż-1 którym coś innego powinno świtać w głowie aniżeli nie-
wymaga wy-1 dorzeczne rebelie —  jednem słowem przez burmistrza i

jrzw  .......... j “, — *J ma ten cel całą Eadę miejską.
Komisya praktyczny, by żołnierze odpowiedzieć mogli wa- Rzecz się tak ma: Pan burmistrz, człowiek zresz ą

„ i i . L . i m m  cweg0 powołania nie obciążając się teore- znany z nieposzlakowanego charakteru i prawości, ma
UiUOiU1 * pedantycznemi formami nauki. j przekonanie, że szafy archiwalne są na to zrobione, a y

W t e m  samem kole, w oddziale 2im na 4 6 3 ] powodowała s ię 'w ięc  wcale żadńemi względami | „Kiedy u nas rutyna i dobre'zachowanie się są w■ me'chować ad

wyborów działy iCo do formalnej strony głosowania komisya we- podczasści te stwierdziły więc pośrednio otrzymane do­
niesienia.

Bliższe wejrzenie w przepisy Statutu 
i ścisłe zachowanie przepisów, uwolniło 
dania bezskutecznych dochodzeń, skoro
akcie wyborczym znaleźliśmy takich, którzy zszedł- borów wcale w Krakowie nie było, kilka spółek wały były względy osobiste, to panowie ja  w szcze- ________________________
szy z tego świata ustanawiali pełnomocników zmar- głosowało przez pełnomocników me będących wy- golnosci jako sprawozdawca tego oddziału, w kto i ^
łych którzy osobiście głosować mieli, a nawet I borcami, podobnież bardzo wiele kobiet dało peł- rym wybrani zostali niektórzy mężowie powszechnie KrODikfl. mi6jSG0W& i  I ł g r a i l l C J M .
jednego który nie zamieszczony wcale na liście nomocnictwo niewyborcom, kilku pełnomocników poważani, z pomiędzy których jest dwóch obecnie 
wyborczej oddał głos. Orzeczenie więc o ważno- głosowało za dwóch lub więcej wyborców, wre- między nami, pp. Samelson i Fink z których pier-
.  J ł  i  • i. r\ _ 1 _ • _  I   A* v\a n o ł r ł A T Y I D n D I P .  I W R 7 V  T l f ln T .n  7.HSIV.P.7.VP.A. TVH11A O S O h l S T .a  R W O i a  D f Z V "

że na ostatniem posiedzeniu w pięknie opracowanym 
memoryale wyłożywszy wszystkie doznane prześladowania, 
ze łzami w oczach zrezygnował z burmistrzowstwa; ojco- 

f i r a k ó w  23go lipca. Sprawozdawca nasz | wie zaś miasta rozrzewnieni obrazem krzywd wyrządzo- 
z posiedzenia wczorajszego Rady miejskiej nie widział nych ich szefowi, na przygotowanym arkuszu umieści i 

f\, gdzie niezwykle liczne w tak szczu- swe podpisy (z wyjątkiem kilku) pod abdykacyą ca ej 
zebranie dawało głosy zadowolenia i nie-1 Rady miejskiej, w tonie stanowczym zredagowaną. Takim

l d l  U w ^ y i l l d i l '  W d i Z I iu b C  t j U l  W j U U I U W ^  U l  M i ę  i p i  j  o  J  , I _ , .  i  m i m v n h n m ' i r »\7  l r r l l -
    v  I r  - lżowie moeli weiść do rady. Wierzajcie mi pano- zadowolenia, wprawdzie nieśmiało, w obawie, iżby ga- to sposobem miasto nasze ukochane, wypionowany

tych poufnych domesien stwierdzonych zresztą sa- względnie za “ ewaz . nr)d ■ , • ż e| vbVm ia sam znalazł się był między wy- lerya nie została wypróżnioną, ale zawsze na nieznaczne szec lojalności, pozbawione władzy i reprezentacyi, musi
mym aktem wyborczym, podnosi następujące nie- Co jednak w głosowaniu w tym oddziah y , g y y  oddziale to wobec bezprawności hasło komendanta, które nie uszło jednak uwagi tych, być jako w stanie buntu zostające uznanem. 
formalności zasadnicze: borczym komisyę weryfikacyjną najbardziej ude-1branymi w tym^ oddziale, to woDec oezpiawnosm , ^ > świadkami. Większa część galeryi Wprawdzie jest u nas załoga złożona z 38 żołnierzy

Najprzód §. 28 statutu stanowi, że współwłaścicie-1 rzyło, to fakt, że 60 ^  J iSS Ł ls Ł Z y c h .  ^  gaeryi i 40 Oficerów, ale władza naczelna nie uznaje za dosta-
tele-

na tę 
kubeł

wyborczym, jako też na kartach legitymacyjnych same nazwiska, podczas gdy na innych znachodzą laniu swoich wmoskow aczy y ^  I nasteVuiaW ofiary-  ̂ ......   ̂  ̂ 7 I zimnej wody na ostudzenie ojców miasta, a tym kubłem
nie podanych lub toć g ee ^ m o c n i t w  jedy- e.» w te] toieree pewne w.9t e .  lub mn,eJ8Ze per- “ “ 9 ^ ^  Dra W y t o b k ,  p . Igoacy t t lk„ !ki „ t ,  ,„i,si8c » ,  »  l i- |» a  b ,e r o z p e ^ e m e ,  w ktfana „i. »znaj»e p,»nefci
nie przez jednego współwłaściciela ustanowionych, mutacye składanego przez siebie tysiąca złr. na założę-1 takiego kroku Rady miejskiej, oświadcza, że jeżeli me

Dalej statut miejski wzbrania głosowania męż- bowniczem założonym w szynku na placu WWSStych 
czyznom przez pełnomocników. Wbrew temu od- i innych bezprawiach skreślonych szczegółowo w spra- 
da.no podobnych głosów 5; między temi znajdują wozdaniu komisyi weryfikacyjnej z ̂  wyborem z ^)d- 
się dwaj wyborcy notorycznie od la t kilku obło-1 działu 2go koła lig o , z: 
żnie cierpiący i z pokoju niewychodzący, a głoso- ralne i silne przekonanie
wali osobiście. |k o ła  IHgo są tak samo jak  wyżej wsponunane

Do Gazety Narodowej donoszą z pod Zaleszczyk,

Niewiasty głosują przez swych mężów lnb peł-1 oddziale ponownych wyborów.

cego Żółtowskiego .
1 4  c> | owoce a nain wróci zbłąkanych ojcow.

Za pośrednictwem p. Wincentego Korneckiego złożyli na —  j f l y S l e i l i c e  18 lipca.
■ " (O . N .)  W czasach szerzącej sie anarchii, samowoli

należy każdy fakt, któ- 
jak lud nasz zaczyna się

Ludwik Sobieszczański 30 c .; Jan Kutrzeba i Adam | sam starać o podźwignienie się z długoletniego upadku, 
Rottersmann, K. Skibiński, byle tylko doznał jakiejkolwiek zachęty, i byle mu tylko 

Jakubowski i Wojciech wskazano praktyczną ku temu drogę. Że zaś staranie 
czerwiec 15 c . ; Franci-1 około jego dobra umie on ocenić i w pamięci swej prze- 

Michał Szewczyk | chować, świadczy o tern fakt, którego przypadkowo by- 
z o ^ z k o ły T u rz ę d u ^ z n ie s i '^  Ip o 'lo  c.7 Antoni Koziańsld, Aleksander Słomski, W iktor|łem świadkiem. W nadziei, że może on być dla ludzi



wpływowych zachętą, a dla innych gmin 
pospieszam podzielić się wrażeniem, ktorego doznałe .

dotychczasowy tego Rocznika nakładca, p. Władysław 
Mickiewicz, poniósłszy wielkie w księgarni swej straty, 

spieszam pouzneiiv, e; w gta- 1 zmuszonym się ujrzał odmówić Towarzystwu dalszego
W ubogiej i małej gminie Krzeczow, położonej j zdawało S1Q Radzie, że to wydawnictwo zn-

rostwie Myślenickiem na trakcie myślenie ‘ znaj. pełnie zawiesić będzie musiała, kiedy p. Konstanty Zu-
w okolicy dzikiej, mało zaludnionej i meui j końcem pański, prawdziwy dziś wszystkich nakładców u nas
duje się ubogi kościółek drewniany, załoz y Ma- patryarcha, ze wszelką ze swej strony oświadczył się
ubiegłego stólecia przez ̂ krzoczowiamn - & ragap_ | gotowością, zastąpienia na ten raz p. Mickiewicza. Dzięki

Ponieważ gmina nale^y a£ nsta-ltei dobrei woli. Mocznik nasz w Poznaniu się drukujesta lsk iego . Poniew aż gm ina ~ ^  do ogta.
nego w L u b m u , o d ę te g o > 0 ™  ' k  łan  przy  owym 
tn ic h  czasów m e m ieszkał za*en J/

kościółku; ^ ożeóstJ oy ^ kdWtU  coraz to
w roku w 

więcej upa-
nim się odbywało
d3ł‘ Krzeczowianów, i dla tego zaczęli się sta-

kościołka grożącego ruiną, łożąc 
swoje dochody, ofiary i niena

tej dobrej woli, Mocznik nasz w Poznaniu 
i niebawem już prasę opuścić powinien.

Księgarnia p. Józefa Czecha w Krakowie otrzyma 
w ciągu miesiąca sierpnia, egzemplarze Mocznika dla 
członków Towarzystwa zamieszkałych w Galicyi i upo­
ważnioną została do ściągnięcia zalegających opłat ro­
cznych od tychże członków.

Widząc ogłoszone w końcu zeszłego  ̂ roku staraniem 
n. Żupańskiego Pam iętniki J. U. Niemcewicza z r.

-  - ' • ’ ’ do niego z zapy

CZAS z Środy 24 Lipca 1872,

wicz, pow. Rzeszów; W . Michałowski, W . h r  R o ­
m e r , pow. Ropczyce; A. Meszynski, pow. Mielec, 
M. M arszałkow ie, K. Romer Z. Pruszynski, F  br. 
Brunicki, pow. Lim anowa; X. Zubrzycki F . M ik- 
toryn, pow. Myślenice; J . t o  Konopka, H. Turnau, 
Żeleński pow. W ieliczka; W ittig, Rogawski pow. 
Gorlice; Szalaj, Macieszynski, Zieliński, pow. No­
wy Sącz; W. hr. Żelióski, J. G o e tz ,E . Homolacz, 
pow. W ojnicz; K. hr.
Muszyński, pow.

Bolało to 
rać o podźwignienie
na tenże cliojne ’ ^  ‘" podźwignąć kościółek, pragnęli .  _
szczędząc pracy. P n *  % V ^  mógł naukę . lg 0 9  pQ m 5  r- Kada odniosła się do mego
również mmć księdza p ^ y  tawili własnym ko- taniem, czyby sobie nie ż y c z y ł  drukować tez reszty tych
b o g o b o jn o s c  krzewie, pamiętników, obejmujących ostatnich lat dziesięć życia
sztem i n a k ł a d e m  pleba 9- środków, wielkiego patryoty (od 1831 do 1841 .) które on m m e-

.1 ^ aranJa ifynnie i gorliwie J e  poparł p. Aleksander I rając Towarzystwu naszemu przekazał. P. Zupanski
gdyby ic os â Myślenicki. Za jego wstawieniem z ochotą wniosek ten przyjął, owszem, w zamian p
Z borow ski, Staw ta , emcK, j g łoszenia t h rękopismów re sz tę  m edosta-

r  plebanii I jących nam jeszcze nakładów swoich
Krzeczowie i pełnienia tam obowiązku duszpasterza; nadesłał; pan J. I. Kiaszewski, oiy s - i S;P

w skutek iego to namowy chwycili się Krzeczowianie część Pamiętników do druku przygotowywa , J 
uil kn nrzedsiebiorśtw przy budowie drogi' myślenicko-no- tegoż zadania i względem udzielonych mu p ,

* *  - ™ »  ” «l»m  - * •  I i s p . a ™ s  si, moim., ie u  ^  8,5
znacznie do podniesienia dobrobytu gmi-

wotarskiej, co 
ku się stało, 
ny się przyczyniło. -  .

W skutek wzmagającego się mimo kilku meuroazaj- 
lat dobrobytu, chcąc niejako ukoronować rozpo-|

Brunicki, E . Reklewski, 
Grybów; St, Chwalibóg, L. Wes- 

tenholz, Estreicher, pow. Trzebinia; St. K o t a r ­
s k i ,  A. Delaveaux, W. br. Lewartowski, pow. J a ­
sło J. Stilkr, Ks. A. Antałkiewicz, pow. żywiec; 
St. Klucki, K. Chwalibóg, K. Bobowski pow An­
drychów. Inne rady powiatowe wcale me dały od­
powiedzi na pisma komisyi.

• , W szystkim wymienionym pp. korespondentom 
- rozesłał kom. wyk. wszelkie instrukeye, druki 1 1. p. 

dotąd atoli a n i  j e d e n  z n i c h  me odezwał się, 
z czego wnosić można, że żadnej działalności me

10 Zakapowanie na wystawę przedmiotów mających 
istotną wartość i znaczenie, (na co zresztą sekeya 
6 przemysłowa Komisyi m a pewne fundusze zło­
żone) nie je s t wcale ryzykowną rzeczą, gdyż przed­
mioty te  z pewnością po dobrej cenie sprzedane 
zostaną. Należy się więc spodziew ać, że PB. ko­
respondenci zechcą jeszcze podjąć czynności w mysi 
przesłanych im instrukcyj, a to w celu przyjścia 

pomoc drobnemu przemysłowi krajow em u,

ISoclm ia  18g0 lipca. Pszenica 5'90, żyto4-55, 
jęczmień 3’85, owies 1'85, groch 6 '— bób 6 ‘30, 
ziemniaki 2'20, siano 1•— , konicz L20, słoma L- , 
drzewo twarde 13'50, miękie 10-50, okowita 1'—■, funt 
masła — '50.

A .l ld l* y c l l© W  18 lipca. Pszenica 5-75, żyto 
4 ’90, jęczmień 3’85, owies 2'20, kukurudza 4 -80, zie. 
miuaki 2 ’-— , siano L I 5 , konicz L 35 , słoma 1‘—■, 
drzewo twarde 9 — , miękie 6 -— , funt mięsa — *21, 
masa masła L20.

Ż yw ice 18go lipca. Pszenica 6'50, żyto 5'— ,
jęczmień 4 ‘— , owies 2-50, groch 6 '— , bób 5-80, ta- ___
tarka 7 -5 0 , proso 8 kukurudza 5 ’— , ziemniaki 2 - 1 0 ,1 z ^ ń  Austryi niemieckiej 
gian0 2-— , konicz 2 '3 0 ,  słoma L 6 0 ,  drzewo twarde'- --  ■
7 .__; miękkie 5'80, okowita 90'—-, masła 1;20.

w
in-

dla
niebawem. Pamiętniki naszego U r s y n a tg  któregl.0 można za pom ocą'wystawy otworzyć szer- 
do samej prawie jego śmierci, bo -n„A | sze drogi odbytu.

nych dobrowol-

nosi datę 20 maja 1841 r., 
zgonu. Rada udzielając tych

częte dzieło, sprawiła pomieniona gmina z 
nych składek do swego kościółka dzwon spiżowy pięć 
cetnarów ważący, i dnia 16 lipca b. r. odbył się uro­
czysty chrzest tego dzwonu) czego dopełnił X. Fran­
ciszek Swoboda, dziekan i proboszcz w Sułkowicach. 
Dzwon ten nosi u góry napis: „Odlał go Karol Szwabe 
w Białej,“ u dołu: „Na cześć Bogu i na pamiątkę potom­
kom gmina Krzeczów z dobrowolnych składek dzwon ten 
ofiaruje." W dowód zaś uznania starań, jakie p. Zborowski 
około dobra gminy łożył, wyryto na sercu: „Wielmożne­
mu Panu Aleksandrowi Zborowskiemu, c.̂  k. Staroście, 
swemu dobrodziejowi w dowód wdzięczności poświęca.

Nie na tem jednak skończyć chcą Krzeczowianie, bo 
w myśl wskazówek p. Zborowskiego zabierają się już 
do założenia szkółki, i w tym celu ma wkrótce stanąć 
dom murowany. Jeżeli podziwiać należy dbałość Kize- 
czowian o własne dobro i ich wytrwałość, to nie mo­
żna milczeniem pominąć działalnośai p. Zborowskiego, 
którą jako dbały o dobro ogołu obywatel i prawy urzę- 

‘ " ludności myślenickiego po-

bo ostatnia
która była wigilią jego 
rękopismów p. Żupań- 

skiemu zastrzegła sobie ich zwrot, aby ta pamiątka na 
zawsze w bibliotece naszej, której ją zmarły przekazał, 
ze czcią przechowywaną być mogła.

Kartkowy katalog biblioteki doprowadzonym został do 
końca. Posiadamy dzisiaj dzieł: 25,996, tomów 37,981,
zeszytów 6701. , . , . . rl>r. , ,

Otrzymaliśmy w darze, w ogólności dzieł 660, voiu- 
minów 693, zeszytów 613, nie licząc księgozbioru . 
szkoły polskiej Montparnasse, złożonego z tysiąca prze­
szło tomów. Nabyliśmy dzieł 25, tomów 65, zeszytów 5. 

Dochody Towarzystwa wynosiły . fr. 13,244 
Wydatki       12,826

Gospodarstwo, przemysł i handel.

417
latami

Pozostaje w kasie na rok przyszły 
Z mniejszym znacznie niż przed dwoma 

sobem i ze szczuplejszemi siłami rozpoczynamy rok no­
wy; mając jednak postanowienie wytrwać w obowiązku 
stróżów tych zbiorów, które zgromadziła myśl służenia 
Ojczyźnie, mamy nadzieję, że rodacy koniecznej nam ku 
temu pomocy nie odmówią i nadal —  i z tą  ufnością, 
kończąc sprawozdanie dzisiejsze, Zakład ten ich życzli-dnik rozwija około dobra

wiatu, ludności ubogiej, zaniedbanej, w rzadkie zaopa-1 wej pamięci polecamy, 
trzonej szkółki, a od niedawna dopiero jego powierzonej Sekretarz Towarzystwa,
pieczy. Działalność tę umieli Krzeczowianie ocenić. Je- Bronislaw  Zaleski.
steśmy codziennymi świadkami wielkiej wziętości, jaką —  Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół sztuk 
ma u ludności całego powiatu i dla tego życzyć sobie pięknych w biskupim pałacu przy ulicy Franciszkańskiej, 
jeno należy, aby i w innych powiatach ludność w po-1 otwarta codziennie od godz. l le j  do 4ej prócz ponie- 
dobny sposób jak w Krzeczowie, urzędników swoich 
ceniła.

-— Dr. Ziemiałkowski nie wrócił do Lwowa, jak do­
niosły tameczne dzienniki.

•—  Samobójcą, który sobie odebrał życie we Lwowie

Wiadomości 
z bióra Izby handlowo-przemysłowej krakowskiej 

o targu zbożowym na Baranie i Kleparżu 
dnia 22  i 2 3 'lipca odbytym.

W skutek ustalenia się powietra i pięknej pogody, 
rozpoczęto żniwa z jak można było największemi siłami; 
dla tego nie było prawie żadnego dowozu zboża na targ 

5 5 1 WCzorajszy na Baranie obyty.
Przebieg targu dzisiejszego w ogóle był mdły. Dowóz 

zboża z powodu żniw rozpoczętych w polach bardzo mały. 
Kupców obcych zaledwie paru było na targu. Świeżego 
zboża nie dowieziono jeszcze na targ. Cena pszenicy u- 
trzymała się, żyto spadło. Jęczmień i owies płacono po
cenie z przeszłego targu, i „

Płacono za pszenicę 170 funt. od 11‘oO do 1^*65, 
żyto 160 funt. od 8’30 do 9-— , jęczmień 140 funt. 
od 7 .—  do 7-50, owies 100 f. od 4-15 do 4-50, rzepak 
150 f. 13-50 do 14 złr.

TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH
w Gazecie Lw ow skiej z d. 22 lipca.

P o s a d y :  Jeom etry przy komisci szacunkowej krakowskiej 
(3 złr dziennie), podania do 10 sierpnia.— Taka sam a posada

kT S  A“ T 'S ł f f S t S  w . “ P.w , w Z , b l o t c *

S s r s t y K R  i t t v r  L a  K ł ".
zardatv Józefowi Gunzbergowi 800 z ł .— Sąd pow. w Lisku 
J . G. Felcza o nakazie zapłaty 90 zł. Janklowi Lewiemim— 
Sad obw Tarnowski o ogłoszeniu konkursu na m ajątek  Jttir- 
s e t  Ł k e r a ! -  Tenże "sąd Teklę z W ilgów ^Stecką Woj- 
cińską i Stanisława Strzeleckiego o pozwie hr. Kaioliny z 
Tarnowskich Tarnowskiej o ekstab. 70,600 złp. zi debr Gho- 
rzelewa.— Sąd pow. w Brzozowie W awrzyńca 1 Salomeę Usta 
flilskicli o zaintab. Stanisław a Jakubowskiego za właściciela 
połowy realn. N. 57 w Hummskach. — Sąd del. m. w ia r -  
nopolu ' 0  przedłużeniu opieki nad Andruclią Kulikiem z Kup-

ZZ a w e z w a n i a :  Sąd obw. w Samborze posiadacza wekslu. . -r. •. L_ 1 n V a 0 ( 1  7.4 Y irZ ftZ  .Je-de datto  Rozniatów 16 kwietnia 186i  r. na  300 zł. przez Je  
rzego P a trij wystawionego.

80
75
za-

w łazienkach w piątek wieczór 
Gazety Lw ow skiej Władysław Gebhardt 
kierniczy z Krakowa, liczący lat 30.

—  D. 30 sierpnia odbędzie się wybór jednego człon­
ka Rady powiatowej Grybowskiej z gmin miejskich, a 
d. 31 jednego członka z większej własności ziemskiej.

—- Komitet Towarzystwa sztuk pięknych w Warsza­
wie przyznał stypendyum konkursowe, założone na pa­
miątkę malarza Simmlera, Pantaleonowi Szyndlerowi.

—  Teatr krakowski, który dziś wraca z Poznania 
w przejeździe do Krynicy, nietylko u publiczności pol­
skiej zjednał sobie tamże zaszczytne uznanie, lecz i or­
gana niemieckie oddają mu zasłużoną słuszność. I  tak 
poznańska Ost Deutsche Zeitung  następne o nim wy­
daje zdanie.

„Gazeta niemiecka nie widzi się w konieczności otwie­
rania łamów dla sprawozdań z przedstawień, jakie tu­
taj od niejakiego czasu daje krakowskie Towarzystwo 
dramatyczne, jakkolwiek są one wyborne. Nie mo­
żemy zaprawdę odmówić dramatycznemu towarzystwu 
krakowskiemu tej wielkiej wyższości nad niemieckiem, 
jakie tu widzieć jesteśmy przyzwyczajeni, wyższości, któ­
rej nigdy nie można dość wysoko ocenić, a którą 
nowi ścisła łączność towarzystwa, którego

działku. Wstęp w niedziele 10 cent., w dni powszednie 
20  centów.

  Dnia 22 lipca pogoda; termometr od -f- 8 .2
doszedł do +  18°. 8 R. Barometr zwolna opada; dnia 23 
lipca o godzinie 6ej rano stan jego był 330.10, termo- 

jest według doniesienia I metru 8°.4 R. Wiatr północno-zachodni.
subjekt cu- —  We środę dnia 24 lipca: Śej Krystyny panny,

" ^ W y s tw w a .  Zawiadamia się członków Tow. przy­
jaciół sztuk pięknych, że jak tylko sprawozdanie z ro­
ku upłynionego będzie wydrukowane, rozesłane zostanie 
członkom Tow. razem z premią Jana III. pod Wiedniem, 
a korespondenci Tow. otrzymają jednocześnie nowe akcye 
na r. 1872/3 do umieszczenia. Prospekt na nowe wy­
danie z textem album Lituanii przy dziennikach krajowych 
rozesłanym będzie.

Na wystawę przybyły: „ W i e ś n i a c y  pod  s t o ­
g i e m  s i a n a , "  początkowe studyum p. Piotrowskiego 
z Warszawy, i popiersie Dra Gilewskiego p. Jana Tom- 
bulskiego ucz. szkoły sztuk pięknych.

Wystawa powszeohna w Wiednia,

sta-

H r a h ó w  23 lipca. Między przedm iotam i zgło- 
szonemi do Kom. krak. nie znajdujemy wiele ta ­
kich, k tóre stanowią właściwości pewnych okolic,

fl O(jlola „^„„o v  członkowie I ich przemysł domowy, a niektóremi z t 1 _
w harmonijną zlewają się całość, tworzącą podstawę ju  wyrobów prowadzony je s t nawet dosyć znaczny 
prawdziwie artystycznego znaczenia towarzystwa. Sły- handel,_ ja k  np, wyrób kłódek w b w i ą t n i k a c n ,  
szymy, że ze strony polskiej windykują dla Towarzystwa gwoździ w S u ł k o w i c a c h  1 td. Przedm ioty t e b y -  
krakowskiego znaczenie zakładu sztuki narodowej, i rze- ły wysłane na  ostatnią powszechną wystawę w r a -  
czywiście, to, cośmy widzieli, zmusza nas do wyrażenia | ryżu w r. 1867, nierównie większy zas może byc

Gazeta Lw ow ska  z dnia 19 lipca ogłasza: 
Mozporządzenie c. k. Namiestnictwa z dnia 2 5  sty ­
cznia 1872 zaprowadzające kontrolę bydła rogatego 

umieszczonego na paszach letnich.
Celem zapobieżenia zawaleczeniu i rozwleczeniu księgo- 

suszu przez bydło umieszczone na paszach letnich wy­
daje c. k. Namiestnictwo w myśl §§. 16. 17 ustęp 6 
i 18 ustawy z dnia 29 czerwca r. 1868 (Dz. ust. kraj. 
27 część 14) następujące rozporządzenie:^

1. Według tego, czy pastwiska, na których wypasane 
bywa bydło obce, położone są na terytoryum gminnem 
lub na obszarze dworskim, winien przełożony gminy lub 
obszaru dworskiego prowadzić jak najdokładniejszy spis 
bydła zostającogo na paszy, według załączonego tu for-
innlSłTZSi

2 . W tym spisie (protokole) ma być dokładnie ozna­
czone, ile sztuk bydła i kiedy przybyło lub ubyło.

3. Niewolno przyjmować bydła na paszę, jeżeli wła­
ściciel nie wykaże się przepisanym paszportem na nie.

Paszport ten ma być uwidoczniony w odnośnej rubryce 
spisu według załączonego formularza.

4 . Jeżeli bydło z paszy wychodzi, obowiązany jest 
właściciel tegoż postarać się u przełożonego gminy lub 
obszaru dworskiego o wystawienie paszportu dla odcho­
dzącego bydła, który wydanym być może tylko wtenczas, 
jeżeli wszystkie bydło znajdujące się na tej samej pa­
szy, jest zupełnie zdrowe.

5. Właściciel lub dzierżawca pastwiska przyjmujący 
obce bydło na paszę letnią obowiązany jest donieść bez­
zwłocznie przełożonemu czy to gminy czy obszaru dwor­
skiego o każdym podejrzanym wypadku choroby między

SO rodzą- I bydłem zostającem na paszy.
6 . Przekroczenia niniejszych postanowień karane będą 
myśl §. 34 ustawy z dnia 29 czerwca 1868 (Dz.

Przyjechali do K rakow a od 2 2  do 2 3  lipca.
HOTEL SASKI: Adam i Emil wł. d. ze Stronibab, 

Antoni Popiel z Kongresówki, Józef Krasiński z Kon­
gresówki, Jan Bieliński Dr med. z Kongresówki, Zcli- 
sław Wędrychowski z żoną właśc. dóbr z Kongresówki, 
Ludwika Wiśniewska z Kalisza, hr. Marya My cielska 
właśc. dóbr z Poznania, Aleksander Bzowski wł. dóbr 
z Racławic, Ryszard Koch kupiec z Lipska, Antoni 
Romanow kupiec z Petersburga, Henryk Kellermann z 
Bilska, Wojciech Rachner z Wrocławia, Aleksander Fu­
ro wicz Dr med. z Grodna, Franciszek Skowzgird radca 
dworu z Wrocławia, Józef Michalecki z familią z Piotr­
kowa, Wojciech Cohn kupiec z Berlina, lir. Zofia Sie- 
mieńska właśc. dóbr z Wiednia, Ferdynand Kozubowski 
z Galicyi.

HOTEL POLLERA:
Dr Krajewski z Wiednia, E. Kozliński i G. Pleśniło 
z Bukarestu, E. Kramer kupiec z Kolonii, Edward Wa- 
łuszczyk z Biały, Adolf Muller z Mysłowic, Aleksander 
Stewen z Krymu, T. Petrowski z Rosyi, 
kupiec z Berlina, lir. Pruszyński wł. dóbr z Rosyi, Mi­
kołaj Kalombow z Kijowa.

łączących się z lewicą opierającą się cyfrom żą­
danym na cele wojskowe. ,

Tagespresse podnosi znów kwestyę  ̂ Bochezow, 
lubo "nie chce wierzyć, aby praw dą być m iało, że 
ludność powiatów u zatoki K otara udaje się po 
sprawiedliwość nie do tego m iasta, lecz do Cetyni. 
Słusznie też nie wierzy, bo chociażby owa ludność 
nachylała się do Czarnogóry, myślimy, że Czarno- 
górcy za nadto mieliby taktu , aby przyjmować skar­
gi i rozsądzać poddanych austryackich.

W iedeński D r Kopp niezrażony przyjęciem 
Hanowerze, zjechał znów do Zurich, ale juz z 
nej tam  pije beczki. Już nie występuje jako repre­
zentant Austryi niemieckiej przychodzącej złozyc 
hołd cesarzowi Wszech Niemiec, panu swemu, o 
mogłoby go tam  spotkać, że wziętoby go za p a 
tnego ajenta pruskiego, ale wystąpił tam  przeciw 
Jezuitom  i Francuzom. Pokonawszy jednych 1 d ru ­
gich, obwieszcza Kopp pokój i nową religię- Jak a  
to religia —  nie wiemy, a pokój zasadza się na 
tem, żeby zgnieść wszystkich cudzoziemców.

Zgromadzenie narodowe wersalskie uchwali nie­
wątpliwie cło od surowych płodów, jak  to zapo­
wiadaliśmy z góry, w idząc, jak  Thiers umie na 
swoją korzyść obracać zapasy stronnictw w izbie. 
Po uchwaleniu podatków i dodatków na pokrycie 
niedoboru, izba rozwiąże się prawdopodobnie w 
pierwszych dniach sierpnia do połowy listopada.

Dwóch deputowanych prawicy, Belcastel 1 _ Ba- 
ragnon , protestowali przeciw długości feryj 1 żą­
da li, aby przed rozejściem się izby rząd_przed- 
stawił obraz położenia wewnętrznego łran cy i. 
W niosek ten je s t bardzo słabym surrogatem  wnio­
sku nieufności dla Thiersa.

Nie m a żadnych jeszcze szczegółów o zamachu 
na życie króla Amadeusza. Journal de P a n s  m ó­
wi, że ocalenie winien król woźnicy, który na p ier­
wszy huk strzału, zaciął konie i uniknął drugiego 
strzału . Dziennik ten dodaje, że królowa tak  je s t 
przerażona tym zam achem , iż pragnie opuście 
Hiszpanię.

Ostatnie depesze telegraficzne „Czasi6*'

BBJS r j ż  23 lipca. Zgromadzenie narodowe u- 
chwaliło, że obrady nad interpelacyą o wewnętrznej 
polityce rządu m ają się dopiero odbywać po sp ra­
wozdaniu nad wnioskiem odroczenia Zgromadzenia.

M z y m  22 lipca. Wybory municypalne wielu 
m iast wypadły dotychczas zupełnie na  korzyść li­
berałów. Dzienniki stw ierdzają, że niektóre wy­
bory, co według doniesień dzienników klerykalnych 

Grundman kupiec z Erfurtu, wypaclły na korzyść klerykalnych, nie zostały jeszcze
™ : “  ^ ' "  uskutecznione. Zapew niają, że gabinet brukselski

często porozumiewa się z rządem  w łoskim , aby 
poznać zapatrywania się tego ostatniego pod wzglę- 

M. S am ter|dem t rak tatu  handlowego z Francyą. — Listy z iu -  
nis donoszą, że bej tameczny posłał do Berlina 
żądanie o mianowanie pośredników w sprawie
roszczeń Erlangera. _ .

l i O l S f t y n  22 lipca. Wczoraj odbył się w N ot­
tingham międzynarodowy kongres robotników. Spra­
wozdanie m ówi, że celem towarzystwa jest usa- 
mowolnienie robotników. Meeting uchwalił rezolucyę 
tyczącą się utworzenia w celach politycznych stron­
nictwa robotników na podstawie Internationalu.

L o n d y n  23 lipca. W izbie niższej oświad­
czył m inister handlu, że nie podobna podczas trw a­
nia traktatów  handlowych z Francyą i Niemcami 

^  ^  T m u n n  at Ar i obciążać cłem albo zabraniać wywozu węgla do tychPR ZEG LĄ D  POLITYCZNY, krajów. n l ,i  JA /J  U  | ^ o u  J  J o r k .  21 lipca. Członek kongresu
Y erhees, przywódzca niezadowolonych demokratów, 
wspiera kandydaturę G r e e l e y  a.

(Nadesłane).

uskuteczniają się jak naj-1 
domu bankierskiego Flocli I 

Wiedniu Bdckerstrasse N. 1. Wkładki 
złr. przyjmują się z dwu |

Z l e c e n i a  g i e ł d o w e  
szybciej za pośrednictwem 
et Comp. w 
przy zamknięciu 300 do 500
dniowem wypowiedzeniem za prowizyą 1 ' / 4 złr. i 6°/0.

.Depesze tdegraficzns.

M o n a c h i u m  21 lipca. W ieść krąży, iż m i­
nister skarbu P f r e t s c h n e r  zam ierza wystąpić

M u r s a .  W i e d e ń  23 lipca godz. 4 
4 %  zjedn. dług państwa bankn. 64-65. -

w
ust. kraj. Nr. 27 część 14).

z gabinetu z powodu nieporozumień z m inistrem  L p iig  państw a w srebrze 71-20- Losy
wyznań L u t z e m .  M inister wojny P r a n k h  za leca1 -"- 
królowi Lutza na prezesa gabinetu i m inistra spraw
zagranicznych.

f i & o p e i l l m g a  20 lipca. W edług urzędowego 
doniesienia szambelan rotm istrz K jar mianowany 
został posłem duńskim przy dworze włoskim.

W IŻ  (na granicy serbsko - bułgarskiej) 21 lipca.
R a s z y d  pasza mianowany został gubernatorem 
Niżu i Nowego Bazaru.

p r a w d z i w e g o  u z n a n i a  dla tego Towarzystwa."
Obok tego donoszą nam z Poznania, że wielbiciele 

talentu pp. Rychtera i Królikowskiego w Poznaniu, da­
li na ich cześć ucztę w „hotelu francuzkim," i ofiaro­
wali im pamiątkowe złote pierścienie z napisami: „ Jó ­
z e f o wi  Rycl i  t e r o w i  P o z n a ń  1 87 2 i J a n o w i  
K r ó l i k o w k i e m u  P o z n a ń  1 8 7  2."

interes dla producentów i wogóle dla kraju w da­
niu ich na wystawę wiedeńską. Należałoby więc 
aby luki koniecznie wypełnione zostały, zwłaszcza, 
że Kom itet wyk. kom. krak. zastrzegł z góry dla | 
tych rzeczy potrzebne miejsce. Dla zbierania ewen­
tualnie zakupienia tych przedmiotów mianowani 
zostali po powiatach korespondenci wskazani przez

Wyjątek ze sprawozdania z czynności Towarzy- Rady powiatowe, a  mianowicie pp.: Wilhelm Fried-
w Paryżu od 1 kwietnia I berg, W. Brzozowski, K. Wilczyński (pow. Pilzno);

J. L in  d e r  t, Dołkowski, Haidin, Unger, Lander,
Dr Nowak, M. Schroeter, Primavese, Koruśnik,
H. Bloch, Br. Baum, St. W arzeszkiewicz, ( p o w . . ™ . - - - - ,  .

sie Mocznika Towarzystwa. Po uciszeniu się burzy, | W adowice); Roman Michałowski, Edw. Jęd rzejo -| miękie 9- , masa o owi y , ma a

stwa historyczno literackiego 
1870 do 1 kwietnia 1872.

Wypadki niepozwalające Członkom zgromadzić się 
11a posiedzenia nie dozwoliły też wydać w zwykłym eza-

B i a ł a  18go lipca. Pszenica 5-65, żyto 4’50, ję­
czmień 3-40, owies 2‘55, kukurudza 7-25, groch 7.40, 
bób 6 ‘80, soczewica 8 -20, proso 7-60 , tatarka 4- ,
ziemniaki 2-— , siano L10, konicz L40, słoma LU), 
drzewo twarde 10'— , miękie 7-50, koniczyna 35- 

B z e S Z Ó W  18 lipca. Pszenica 5'60, żyto 4 -30, 
jęczmień 3'90, owies 2‘05, groch 5'40, bób 6 40, 
siano L35, słoma —  85, drzewo twarde 1L— 
kie 8 -— , funt mięsa —''18.

T a r n ó w  18g0 lipca. Pszenica 5-85, żyto 4'50, 
jęczmień 3.85, owies 2'10, groch 5‘70, bób 4 80, ta­
tarka 4-40, proso 4-45, ziemniaki 2-— , koniczyna 28-— , 
siano 1 -2 0 , konicz L20, słoma L10 drzewo twarde 12-— ,

mc wa-

min. —
- Zjedn. 
r. 1860

104-— . —  Akcye banku 848. —  Akcye kredytowe 
3 3 0 -— . —  Londyn 111-50. — Srebro 109-— . 
Dukat 5-35. —  Lombardy 208 50. Losy z r. 1864 
144.25. —  Akcye franco-austr. 127-50. —  Napole- 
ondor 8-88. — Akcye kol. gal. Karola Ludwika
2 4 3 . .   Akcye kol. Lwow.-Czemiow. 162-50.
Akcye kol. północ.-wschod. 165-— . —  Akcye banku 
związków. (Vereinsbank) 167 — . —  Akc. banku je­
nerał. — • — • Renta w srebrze 7 1 2 0  —  Oblig. 
indemniz. gal. 78-— . —  Akcye banku wiedeń. dla 
obrotu ogóln. 216 — . —  Akcye anglo-banku 304AO. 
Akcye kolei rządowej 340-— . — Akcye kol. siedm.
4 8 2 - . —  Akcye kol. Rudolfa 182-50- —  Akc.
kol Pardubic. 178 50.— Akcye kol, północ. 2 1 1 — . 
Tramway 342 — . —  Akcye banku budowy 12640. 
Akcye kol. wschód. 134 75. — Akcye kol. Alfold.

Po świątecznej przerwie nie przynoszą 
żnego wczorajsze wiedeńskie dzienniki wieczorne.
Psuje im nieco krew Pesti Naplo, lubo chęci jego 
odpowiadają dążnościom ostatecznej wiedeńskiej
lewicy. Organ D eaka a poniekąd i hr. Andrassego .......     .
żąda od delegatów węgierskich w delegacyach współ- ig i-5 0  —  Akcye banku anglo-węgiersk. 108 

i§k- j nych, aby ani centa nie przyznali na budżet n a d -1 Ogólny austr. bank 240-— 
zwyczajny m inistra wojny. W iadom o, że jen e ra łj Usposobienie giełdy*
Kuhn zam ierza przedłożyć budżet wyższy od prze- 
szłorocznego. D otąd zawsze Węgrzy z pomocą Po­
laków, Kraińców i  Tyrolczyków wygrywali w wspól­
nych sprawach, gdy szło o wyższe cyfry w budże­
cie wojny. Dziś będzie ciekawem widzieć Węgrów

stałe.

KBBAKTOB ODPOW IEDZiAUNY I  WYDAWCA

A M t o u i  M ł o l m f e o  w  s i t  i .

Kupony sr. płatne 
Ruble ros. papierowe , 
Talary pruskie ,,
Dukaty aust-ryackie , 
Napoleondory ,,
Oblig. indemn. galic. 
4°/0 listy zast. „

liu r§  papierów  I pieniędzy.
K r a k ó w  23 lipca.

(Wartość kuponów do 24 lipca.)
Srebro austryaekie za 100 złr.

100 „
100 rub.
100 tal..
1 szt.
1 szt. 
zł. 100 
„ 100

5% , 100
6°/0 „ hipot. „ „ „ 100
6% „ zakł. kred. wł. „ 100
5% obli. poż. kolei węg. „ 120 
Losy prem. węgierskie za 1 sztukę 
Ak. B. G. d. H. i P. z 4°/0w. za l s. ‘

„ „ Hipotecz. z 80% „ „ 1 „
„ kolei Karola Ludw. złr. 210 
„ „ Lwow.-Czern. „ 200 
„ „ Warsz.-Wied. za r. 60

4°/0 listy zast. Kr. Pol. I ser. 100 
4% „ „ » » H „ 100
5% „ „ * * za rsr. 100
4% „ likwidac. Kr. poi. 100 
Oblig. kolei Rumuńsk. tal. 100

itukę

1 te

Wiedeń 22 lipca.
5% zjednocz, dług pańs. bank.
5% » » . u . ,sre?-„ Oblig. indemniz. niz. Austr.

„ „ „ orskie
„ „ „ węgierek.
„ „ „ gahcyjsk.
„ „ „ bukowin.
„ „ „ siedmiogr.

Pożyczka głodowa galicyjska .
5% węgierska pożyczka kolejowa 

(po 300 frank.) 120 złr.

żądają płacą wartośi
knponu

110 — 109 — ___

108 75 107 75 —

151 - 150 - —

166 - 165 —
5 40 5 32 —

8 92 8 83 _

78 75 77 75 1 9
76 - 75 — -  25'A
83 - 82 25 -  32
90 50 89 — 2 3 8 '/,
92 75 91 50 -  38 '/,

108 75 106 75 -  38’/ ,
108 75 106 75 ___

97 - 93 50 2 25 '/ 2
215 - 211 — -  38 V,
243 50 241 - -  67
163 - 161 - 2 30 %

97 50 95 - -  19
i 94 50 93 - -  3 4 '/,

93 50 92 - — 3 4 '/,
94 - 92 25 1— 43
79 25 78 25 -  58%
46 44

64 45 64 35 '

71 25 71 15
95 — 94 50
97 25 96 75
82 - 81 50
77 75 77 25
77 25 76 75
80 - 79 50

I 103 - 107 75

L is ty  zastawne. 
5°/0 Banku naród, losy 

galicyjskie . . . ,

gal. zakł. kred. włoś. 
węgiersk. losow. . .
zakł. kredyt, austr. 
zakł. kredyt, austr. 
spłacał, w 33 lat. .

5 „ Domi. pań. 120 złr.
Pozyczki loteryjne. 

Losy pożycz, z r. 1839 
„ 1854 
„ I860

V5 losów pożycz, austr.
państw. 1860 . . .

Losy pożyczk. z r. 1864 
„ prem. poż. węgier. .
,, Comorente . . .
„ Kredytowe . . .
„ żeglugi parowej .

na Dunaju . .
„ księcia Salm . .

„ Palffy . .
„ ks. Klary . . .
„ hr. St. Genois . .
„ miasta Budy . .
„ ks. Windischgraetz 
„ hr. Waldstein . .
„ hr. Keglevich . .
“ Rudolfa . . . •

Pożyczka miasta Stani­
sławowa po 20 złr. .

Akc. banku i  przem. 
Banku naród, austr. . . 
Zakładu kredytowego . 
Żeglugi parów, na Dun. 
Kolei północ. Ferdynada

żądają płacą

92 50 92 30

83 50 
93 75 
89 75 

105 25

82 75 
93 25 
89 50 

104 75

88 75 
117 75

88 50 
117 25

339 -  
94 75 

104 30

338 — 
94 25 

104 10

127 75 
144 50 
107 85 

26 -
138 50

127 25 
144 25 
107 50

25 — 
188 —

100 — 
39 50 
30 — 
39 -
30 25
31 — 
25 — 
23 50 
18 50 
15 75

99 — 
38 50 
29 50 
38 -
29 75
30 — 
24 — 
22 50 
18 — 
15 25

26 — 25 50

849 -
328 30 
607 -  

1 2112

847 —
328 10 
605 — 

2108

Kolei rządowej fr. a. . 339 50
zachodu, c. Elżbiety 249 50
Pardubickiej 178 25
Południowej . . 203 75

„ Galicyjskiej . . 242 25
„ Czerniowickiej . 163 —
„ Albrechta . . . 175 —

Kolei węgier. półn. wsch. 166 —
ks. Rudolfa 200 złr. sreb. 183 50
Akc. kol. Alf. fiumańskiej 182 25

„ „ Koszycko-Bogum. 192 75
„ „ Siedmiogrodz. 183
„ „ Cisańskiej . . 265
„ „ wschód, węgier. 135 50
„ „ austr. północno-

zachodniej . 217
„ „ Franc. Józefa 219 50

Akcye banku/anglo-austr. 305
„ anglo-węg. 108 50

„ austryack. ogóln. . 240 75
„ Zakł. kredyt, węg. 153 50
,, banku franko-austr. 127 75
„ „ węgierskiego 118
„ „ galic. d. handlu

i prz. w Krak.
„ kraj. galicyjsk. 

we Lwowie 
„ wied. d. ohr. płodów 
„ galicyjs. hipoteczne 
„ austryac. związków.
„ dla obrotu ogólnego 
„ Tow. wyr. cegieł ma­

szyn. we Lwowie .
„ rektyfikac. spirytusu 

w Czerniowcach .
„ 400 frank, tureckie

Obligi pierwszeństiua 
Kolei Naddnieslrzańskicj 

„ Koazycko-Bogumiń.

92 20

płacą

339 -  
249 — 
177 75 
203 40 
242 — 
162 50 
174 50 
165 — 
183 -
181 75 
192 25
182 -  
264 50 
135 —

216 50 
218 50 
307 50 
108 
240 25 
153 — 
127 50 
117 50

91 50

238 —
214 — 
165 25
215 00

76 80

80 75 
9? -

237 50 
212  -  

164 7 
215 -

76 60

80 25 
96 75

żądają

Kolei Ces. Elżb. 5°/0 za 
„ (sr, prus. 100 złr. w. a.
„ (Emis, 1862) „ „ „ 

Kolei rząd. St. 500 fr.
„ „ Emis. 1867

Kol. południo. St. 500 fr.
„ Bony 1870-1874 6%
„ pół.C.F.lOOzłr.m.k.

. „ „ „ za 100 fi. w. a.
„ „ w sreb. 5% w- a-
„ zachodn. Czesk. za 

100 fl. w. a. sr. 100 fl. w. a. 
Kolei połudn.-pół. niem.

5% — za 100 fl. .
„ „ w  srebrze „
„ Gal. Kar. L. 300 fl, w. a.
(w srebrze 5% za 100) 

Kol. Gal. Kar. L. Emis. II.
„ Lwow.-Cz. po 300 fl. 
(w srebrze 5°/o za 100)

„ „ „ Emisyal867
Kol. Siedm. fl. 200 w. a.

„ ks. Rudolfa po 300 fl. 
(w srebrze 5% za 100 fl.
„ półn. czesk. po 300 fl. 
(w srebrze 5% za 100)

Tow. Żegl. parów, na Dun.
za 100 fl. m. k. . 

Austr. Lloyd 100 fl. m. k. 
Tow. pragsk. przem. żel. 

po 300 fl. . . .

W aluty.
Cesarskie korony . . .

„ dukat na wagę .
„ „ obrączkowy

Złoto ul marco. . . .  
Napoleondory . . . ■ 
F ry d e ry k i...................

płacą

94 25 
93 25 

131 -  
126 50 
112 25

92 50

104 25

90 75

99 50

105 — 
102 50

80 -  
93 75 
93 80

99 —

94 50

99

93 75 
93 — 

130 — 
125 50 
112 —

92 25 
87 50 

104 —

90 25

99 —

104 — 
101 50

79 50
93 25 
93 50

98 75

93 50

98 50

36

875

35

87

Luidory (niemieckie). 
Souwereny angielskie 
Imperyały rosyjskie .
Srebro ...................
Srebro, kupony . .
Talary związkowe 
Pruskie bilety kasowe

L w ó w  20 lipca.

Dukat holenderski . .
„ cesarski • •  •

Półimperyał rosyjski 
Rubel srebrny rosyjski .

„ papierowy „
Talar pruski . • • •
Listy z. Tow. kr. gal. 5%

„ >, „ ” o
zast. Banku hip.

Obligi indemn. bez kup. 
Akcye kol. galic. b. kup. 

„ lwows.-czern. 
” Banku hipot. gal.

żądają

11 35

108 75 
108 75

Pociągi osobowe
na kolejach ż e l a z n y c h .

W  Krakowie:

Warszawa 20 lipca.

82 40 
75 60
89 80 
77 85 

243 25 
163 — 
216 —

82 — 
75 10 
89 40 
77 30 

242 25 
161 50 
214 50

w Wieliczce: 
w Tarnowie:

w Rzeszowie:

lwowski
pospieszny

V m i 6 s z - 
wielicki 
wiedeński

pospieszny 
„ ' mięsz. 

„ na Oświęci. wrocławski 
” do Wrocław, mysłowic. 
’ warszawski

krakowski 
krakowski

„ mięsz. 
lwowski

mięsz. 
krakowski

„ mięsz.

Odchodzą: Przychodzą

lwowski

Listy zastaw. 1 ser. rub.
2 „ „

kupon „
„ nowe „

kupony 
likwidacyjne „ 

kupony „
Kolej warsz.-wiedeńska

bydgoskiej. . 
terespolskiej . 
łódzkiej . .

93 90
92 90

93 10

78 80

75 75

w Przemyślu: krakowski
mięsz.

mięsz.
lwowski )

93 60 
92 60 
31'/, 

92 80 
38% 

78 50 
-54%  
96 25

107 -

„ mięsz. 
krakowski

„ mięsz. 
brodzki 
czerniowiecki 
lwowski 
lwowski 

w Podwoloczyskach: lwowski 
w Czerniowcach: lwowski  ̂
w Mysłowicach: krakowski 
w W arszawie: krakowski
w Wiedniu: krakowski

we Lwowie:

w Brodach: 
w Tarnopolu

rano po poł. rano | 10 p o ł .

11.13 3.18
___ 9.35 7.33 —

--- a. 10.36 5.39 —
11.30 m il .— 6.54 8.15

5.46 3.30 9.45 9. 8
7.30 — — 8.18

10.10 — 11.59 —
— — — 3.28

8. 2 ___ ___ • 6.30
— 5 . - 9.38 —

11.12.31 2.12 n.12.26 2.—
9.52 — 9.42 —
3.35 12.31 3.24 12.14
... 5.58 — 5.38

11. 2.41 5. 6 n , 2.35 5 . -
__ _ 1.19 — 1.—

n. 1.13 :— n. 1.— —

9.28 — 9.19 —
___ 2.44 — 2.24
5.— 7.54 4.54 7.39

___ 4.32 — 4.17
__ _ 6.39 — 6.29
___ 10.48 — 10.35
10.53 — 10.33 —

n. 3.30 8. 7 7.37 11.—
6.42 — 8.—
8.52 n.11.50 2.5C n. 7.24

10.49 10.20 — —
p. 3.23 10.5C 3.23 12.38

5.41 2.5C p. i . r 4.13
1 1 .- 6.4C 7.4' 1.—
___ — 7 . - 9.—
11.3: — — —

9-~-  — — 8.51

l i  8-
5 . -  

1  3.3
3 -  

J 4. 5 7.31



4 CZAS z Środy 24 Lipca 1872.

(1346)

Dnia 22go b. m. w południe umarła 
zaopatrzona ŚŚ. Sakramentami, po 
długiej i dolegliwej chorobie na Czer­

wonym Prądniku
Karolina Antonina z Nowaków

r

żona urzędnika Banku Galicyjs. dla Handlu 
i Przem ysłu, 

w 27 r. życia, pozostawiwszy troje 
drobnych dziatek. 

Wyprowadzenie zwłok na cmentarz 
nastąpi 24go rano o godz. lOej.

Galicyjskie
T o w a r z y s tw o  P a r c e la c j i

i Budowy
podaje do wiadomości, źe działania swe rozpoczęło 
z dniem 5ym Lipca 1). r. Biura Towarzystwa znaj­

dują się w K r a k o w i e  w Rynku Nr. 19.
Adres Towarzystwa jest:

„G alicjjsk ie  T o w a r z y s t w o  P a r c e l a c y i  i B u d o w y  w Krakowie:' 
0378-1-3) O yrelw cya .

Kasa Oszczędności miasta Przemyśla.
Z a m k n i ę c i e  r a c h u n K ó w  z a  r .

Stan wkładek z końcem roku zeszłego w y n o s i ł ..................... 220.172 zlr. 25'/2 c.
W ciągu roku 1871 p r z y b y ło .................................................... 196.027 „ 18'/2
Procent skapitalizowany 12.821 66

W ciągu roku zw rócono ..................... 113.579 złr. 45 c.
Prowizyi wypłacono . . . . .  . 6.344 „ 05 „

429.023 10

Przewodnik

19.923 50

L. 10679.
Obwieszczenie.

   (1318-3-3)

C. k. Sąd obwodowy w T arn o w ie  
wzywa: 1) Ewę z Bilinowiczów Spytali 
ze Lwowa, 2) Elżbietę Golikowską, z | 
Brzeska, 3) Sabinę Czarpany z Tarno­
wa, 4) Sobestyana Bienia z Krakowa,! 
5) Maryę Decową z Sokołowa, 6) Ka­
rola Szlegla z Limanowy, 7) wdowę | 
N. Ozogową z Sokołowa, 8) Maryę Be­
dnarską z Krakowa, 9) Franciszkę Ja-1 
nowską z Tarnowa, aby się w 30 dniach 
od trzeciego ogłoszenia w tej gazecie 
po asygnacyę na wsparcie z funduszu 
ś. p. Macieja Mroczkowskiego w tym 
Sądzie zgłosili, inaczej asygnacyę te 
będą cofnięte, a kwoty dla nich prze-| 
znaczone innym osobom wydane.

Z  R ady c. k. Sądu obwodowego.
Tarnów 4 Lipca 1872 r.

Do nowo otwartej

Księgarni A. Rowaleokiego w M o w ie ,  I
w R ynku  głównym, 

potrzebnym jest

p r a k t y k a n t .
Zgłaszający się winien wykazać dobre I 

świadectwo z ukończonych 4ch klas gi- 
mnazyainych. (1374-1-2)

W  Itancllii
S ta n is ła w a  F e in tu c h a J

w Krakowie,

§ U IIJ £ K T
dobrej konduity z a r a z  znajdzie p o- 
m i e s z c  z e n i e .  (1377-1-2)

Szerzeniu się cholery można zapobiedz
przez picie wody.

Przyrządów liltro-1
wycl* za najlepsze uznanych I 
czyszczących wodę i usuwają-1
cych części zaraźliwe, dostarcza |
„DieFabrik plastisoher 

Kohle“
(H. L o r e n z  & Th. V e 11 e, En­
g e l-U fer 15) w Berlinie i |  
rozsyła illustrowane cenniki dar­
mo i oplatnie. (1343-1-6) I 

F iltry  te  znajdują się na skła­
dzie we wszystkich większych I 
handlach sprzętów domowych I 
w  E uropie; w KRAKOWIE u p. | 
Pad. Tarasiewicza.

Bez holu i bez wstrzykiwania.
bez lekarstw  przeszkadzających t r a w i e n i u ,  
tudzież bez c h o r ó b  n a s t ę p n y c h  i przer­
wania z a t r u d n i e n i a  wyleczą według zu ­
p e ł n i e  n o w e j  m e t o d y ,  doświadczonej w 

niezliczonych wypadkach
npławy rury moczowej,

tak  ś w i e ż o  powstałe jakoteż bardzo z a ­
s t a r z a ł e ,  n a t u r a l n i e ,  g r u n t o w n i e  i 

s z y b k o

i t D f . H a r t m a n n , ^
członek lekarskiego wydziału,

wWiedniu, Stadt, Habsburgergas. 3.
Wyleczą także gruntownie wyrzuty skórne, 

zwężenia (s try k tu ry ), o s ł a b i e n i e  męzkie, 
u  p .ła w y , u p  ł a w y  u k o b i e t ,  niepłodność, 
bladaczkę, b e z  w y r z y n a n i a  i bez pozo­
stawienia szpecących blizn, w r z o d ó w  wszel­
kiego rodzaju, zołzowych, k i ł o w y c h  itd. _ 

Zachowuje najściślejszą d y s k r e c y ę .  L i ­
s t o w n e  z a p y t a n i a  m ogą być zam iast na­
zwiska zaopatrzone bylcjaką l i t e r ą ;  na  li­
sty z honoraryum  natychm iast odpowiada.

Za nadesłaniem  5 żłr. w. a. przesyła od­
w rotną pocztą lekarstwa wraz z opisem u- 
życia. (1255-6-10)

z w r o c o n e
przepisem użycia kosztuje zlr. 1 cnt. 50. Przesy! 
za pobraniom pocztowem.

Podziękowań nie ogłasza się.

Bank krajowy galicyjski.
Na następujące akcye naszego zakładu:

Nr. 1415, 1424— 1429, 1431— 1433, 2001— 2025, 2351—  
2375, 3860— 3862, 3864— 3887, 4398, 5167— 5176, 5304, 
5422, 5426, 5430— 5432, 5601— 5605, 5858— 5859, 6001 

— 6008, 6049— 6051, 6058— 6061,

rozpisana w terminie od Igo Czerwca do lOgo Lipca r. b. 
wpłata 1 0 %  uskutecznioną nie została, w skutek czego wzywa 
się raz jeszcze pp. właścicieli numerów powyższych akcyj, aby 
zaległą wpłatę 1 0 %  wraz z odsetkami za opóźnienie n a j ­
d a l e j  d o  d n i a  8 g o  S i e r p n i a  !>. r .  do Kasy głó­
wnej Banku Krajowego Galicyjskiego we L w o w i e  wnieśli —  
w przeciwnym razie Bada Zawiadowcza, stosownie do przysłu­
gującego jej dziś już prawa, postąpi według postanowień §. 6 
statutów.

Lwów 18go Lipca 1872 r.

Bank krajowy galicyjski.
§. 6 s ta tu tó w ...............gdyby wpłaty te na termin nie zostały

uskutecznione, przysłużą Radzie zawiadowczej prawo z zachowaniem 
przepisów art, 221 U. II. uznać: że tacy nieuiszczający się akcyo- 
naryusze postradali złożone już częściowe wpłaty i wydane im na 
to kwity interymalne są nieważne; uchwała taka ma być natych­
miast ogłoszoną i w miejsce kwitów interymalnyck tym sposobem 
unieważnionych, wydane będą nowe tejże samej seryi i temi same- 
mi liczbami opatrzone. (1329-2-3)

P  - &
Poleca się jako najlepsze źródło do zakupna, po nader niskich ce­

nach, wszelkich towarow galanteryjnych, parfumeryj angielskich i fran­
cuskich , rękawiczek praskich i wiedeńskich, wyrobów trykotowych, do­
skonałej bielizny gotowej, parasoli i parasolek, krawatek i szalików 
damskich i męzkich, torb i kufrów podróżnych i t. p. (11Ó7-9-10)

I H A f i A K Y I
A. Skórczewskiego i Polakiewicza

w KRAKOWIE, 
pi>xy u l i c y  F l o r y a ń s k l e j  p o d  l k a b ą  3 4 9 .

Zamówienia zamiejscowe uskuteczniają .się bezzwłocznie,;'

S c l i o t t e n r i n s j t S .

Zyski na giełdzie
ze stosunkowo nizką wkładką osiągnięte bywają najpewniej i najszybciej

przez

Dom bankowy i wekslowy
S P IE L E R  d  K A N T O R

w Wiedniu, Schottenring 13, w Wiedniu.
Wszelkiego rodzaju papiery wartościowe i przemysłowe, losy, mone­

ty, kupuje i sprzedajetęp. Dom l)auk.O)vy.^olkursię dziennym.
Wszelkie losy sprzedaje za miesięczną spłatą ratami po najtańszych 

cenach. Promesy do. wszystkich, ciągnień., (1072-29-30)

S c h o t t c i u - i n g  R-SS.

Oryginalna Pasta Pompadour.
Ja W ilhelm ina Kix

oświadczam niniejszem publicznie, że jako wdowa 
ś. p. D ra A. Rixa, od 15 la t  j e d y n i e  s a m a  wy­
rabiam  prawdziwą nicfalszowaną ORYGINALNĄ PA ­
STĘ POMPADOUR, albowiem ja  tylko znam sekret 
przyrządzania takowej. Donosząc niniejszem, że rze­
czona pasta Pom padour, odtąd tylko w mem m ie­
szkaniu w W iedniu, L eopoldstadt, grosse Mohren- 
gasse 14, I . Stiege, Thiir 62, jes t p r a w d z i w a  do 
nabycia. O s t r z e g a m ,  aby nie kupowano jej u 
kogokolwiek innego, gdyż obecnie ani składu ani 
filii nigdzie nie utrzym uję i wszystkie poprzednie 
składy wskutek zdarzających się f a ł s z e r s t w  r o z ­
w i ą z a ł a m .  (436-20-24)

Moja prawdziwa pasta Pom padour także CUDO­
WNĄ P astą  zwana, nigdy nie zawiedzie w swych 
skutkach, działalność tej niezrównanej pasty do tw a­
rzy jest nad wszelkie spodziewanie i jes t jedynym 
z a r ę c z o n y m  środkiem do szybkiego usunięcia 
wszelkich wyrzutów na twarzy, zajadów, piegów, 
plam  żółciowych i chróst. Zaręczenie jes t do tego 
stopnia pewne, że w razie bezskuteczności pieniądze 

zostaną. Słoik tćj doskonałej pasty z
rłka

Kantor wymiany
Wiedeńskiego Banku komisowego

(Wiener Commissions-Bank), 

S c h o t t e n r i n g  Nr. 18,
wypuszcza

Kwity Udziałowe
na poniżej wymienione grupy losów, a zestawienia ich już dlatego należą do najkorzy­
stniejszych, gdyż każdy posiadacz takiego kwitu może sany wygrać wszystkie' wygrane i 

prócz tego m a dochód z procentów
3 0  l r a n k ó w  w  z ł o c i e  i  f O  z ł r .  w  k a u k n o l a c l i

G r u p a  A ,  (rocznie 16 ciągnień) 
miesięczne ra ty  po 10 złr. Po złożeniu ostatniej ra ty  każdy uczestnik odbiera następu­
jące  4 losy:
L  5 %  los państwowy z 1869 roku 100 złr. Głown. wygrana 300,000  z odkupną 

za w yciągniętą seryę 400 złr.
1. 3%  ces. turecki 400  franków los państwowy. Główna w ygrana 600.000  

300.000  franków w złocie.
1. Książęco-brunszwicki los na  80 tal. Głowna wygrana 80,000  lub bez potrącenia. 
1. Insbrukski los (tyrolski). Główna w ygrana złr. 30 ,0000 .

€3t*U|ił8, 11. (rocznie 13 ciągnień) 
miesięczne ra ty  6 fl. po złożeniu ostatniej ra ty  otrzymuje każdy biorący udział następu­

jące  3 losy.
1. 5 %  los turecki 400 frankowy los państwowy. Głów. wygr. 600 .000 , 300,000  

(1203-2-10) hń. w złocie.
1. Książęco-brunszwicki 20 talar, los państwowy. Głów. wygr. 80,000  bez potrącenia. 
1. los Sasko-M einingen. Głów. wygr n. 45 ,000 , 15,000 , połud. niem. 
Zamiejscowe polecenia będą szybko i także za pobraniem  wypełniane. Wy­

kazy wygrane po każdem ciągnieniu rozsyłają się darmo.

309.099Zostaje stan wkładek z końcem roku 1871 .

1I I Ł A I § .
Stan bierny

Kapitał wkładkowy z

60

statystyczno - topograf!- 
 _______________  czny i Shorowld*

obejmujący wszystkie miejscowości w Król. Galicyi, 
WKs. Krakowskiem i Ks. Bukowiny, z m apą i do­
datkam i ogłoszeniem wydawniczem zapowiedziane- 
mi, oraz wykazem opodatkowania pojodyńczych po­
wiatów zaopatrzony, przez Konrada Okszę Orzechoio. 
skiegb, D yrektora e. k. sądowych biur pomocniczych 
ułożony i wydany, już opuścił tłocznię i jes t do na­
bycia w K r a k o w i e  w Księgarniach Friedleina, 
Krzyżanowskiego, Nowoleckiego, Czecha i W ildta, 
tudzież u wydawcy po 4 zlr. 50 c., zaś na  prowin- 
cyi w niektórych c. k. Sądach powiatowych i u PP. 
Ajentów Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń od 
ognia. (loóO-2-o)

Stan czynny:
Gotówka z końcem roku 4.784
Weksli eskontowanyck 115.927

złr. 80'/a c. 
„ 52

Zaliczek na zastawy 
Pożyczek na realności.

na skrypta gmin 
Papiery wartości . . . 
Zakład pożyczkowy na 

kosztowności:
Odsetki zaległe . . . .  

i Zaliczenia zwrotne . . 
Zaliczka na pokrycie 

kosztów oddziału po­
życzkowego .............

Sprzęta kancelaryjne i
kasowe......................

I Pokrycie depozytów . .
funduszu re­

zerwowego . . . .  . . 
(1373) { ___

84.738
52.404
2.500

5-1,580

04

65

1.888 „ 70
120 „ —-

300 „ —

370 ., 70
800 „ —

1.542 „ 75

Uwiadomienie.

2.510 83

prowizyą narosłą . . 309.099 zlr. 60 
Odsetki pobrane za r.

1872 ...................
Depozytu w ierzycieli 

hipotecznych, na po­
krycie niedopełnio­
nych warunków . .

Fundusz rezerw ow y, 
czyli majątek wła­
sny łącznie z zalicz­
ką funduszu miej­
skiego ......................

c.

840 88

Z dniem 1 ym Września r. b. rozpocznie 
się kurs naukowy w Zakładzie moim pięcio- 
klasowym żeńskim, w którym prócz przed- 

I miotów planem naukowym objętych udzie- 
I la się także język francuski, muzyka i ry­
sunki, jak również wszelkie roboty. - 

I Rodzice życzący umieścić swe córki w moim 
I Zakładzie raczą się wcześniej zgłosić.

Jasło d. 20 Lipca 1872 r.
Eufemia Niesiołowska,

I (1342-2-3) przełożona pensyonatu żeńskiego.

10.878 1 P .4 mmmmm
323.329 „ 72%  „ I. 323.329 .. 72% ,,

P A S T A  i  S I R O P  z  K O D E I N A
p .  B E R T H f i  w  P a r y ż u .

Żaden środek nie moi* iśl w porównanie z powyższym na uśmierzenie n a jn p o rc zy  w sze- 
( 0  k a s z lu ,  g ry p y , k a ta ró w , k ok luszu , z a p a le n ia  naczyń  oddechow ych  p łu c  
lbronehitet), nieoceniony w pociotkach s u c h o t i na i r ry ta c y e  p ie rs io w e  wszelkiego

?S ś r o d e k  ten dla cudownych jego własności odznaczony rzadkim we Franeyi zaszczyte 
pomieszczony bowiem został wśród specyficznych lekarstw przyjętych i uznanych urzędowo przez 
właściwe władze. _ ^

Skład główny w Paryżu u P. B k rth I , i t ,  rue des Kcoles; w Erakeuti* w aptecel?. J .T raoc- 
StWSUBM) we LwowU w aptece P. MiSOLżSCH; w  Brodach w aptece P. K u llak  ; w Pomam% 
u D» Harkiwicza.

LECZĄ SIĘ SZYBKO I RADYKALNIE,
bez niebezpieczeństwa wpędzenia wewnątrz, 

przez użycie pigułek ze Scordium

Dra LEBEL w Paryżu,
ulica Lafayette, 113. — Cena 3  i 4  franki.

W Krakowie w aptece p. Trauczyńskiego pod 
Koroną w Rynku głównym, — we Lwowie w apte­
ce pana M ikolasclia, — w Brodach y y  aptece n.

I K ullaka, 
I wicza.

w Poznaniu w aptejeo P r ą Man
%  (87-27-52).;

l i i l i l C l
ekonomiczny,

żonaty, w średnim wieku, zdolny w pió­
rze i rachunkowości, znajdzie pomiesz-

(926-12-52)
czenie od t  P a ź d z i e r n i k a  b.

Szyby ze szklą białego, tudzież części składowe Lamp
Bliższa wiadomość tylko osobiście w 

| I P f e f e a r a c i i  pod K r a k o w e  m.
(1219-8-8)

| (daszki, cylindrowe basseny) w najprzedniejszym gatunku sprzedaje hurtem j
i tanio

FalSirySin sz lifu  „CSiFlsMiteitfiiifle66
w H o l c s l a w i l l  (Bunzlau) na Szlązku. (1194-3-3)

Prawdziwe
Pigułki Morisoua.

Przez wysokie władze koncesyonowany Bank wzajemnych ubezpieczeń od ognia, gradobicia 
| i  n a  życie (1204-3-10)

,H ol«lau“ w  P r a d z e
(biuro: Ferdinandsśtrasse Nr. 38 nowy),

I zaprowadza w KRÓLESTW IE CZEŚKIEM i we wszystkich innych krajach cesarstwa austryackiego 
I z wyjątkiem W ęgier

Reprezentacjo,
|o  które ubiegający zechcą się zgłosić do pomienionego B anku, załączając odnośne dowody i warunki.

Najlepsze ze środków czyszczących i przeczyszcza­
jących krew we wszelkich słabościach złego przy­
miotu, nadto w zołzach, liszajach, wyrzutach skór­
nych i zepsuciu krwi. (9-32-52)

Skład główny w Paryżu u p. Artliaud Moulin 
aptekarza, 30, ulica Louis le G rand , w Krako­
wie w aptece p. Trauczyńskiego pod Koroną w Ryn­
ku głównym.

P I G U Ł K I  z  0 1 0 * 1 ,1 1
P. CAUYIN, aptekarza w Paryżu.

Stanowczy sposób leczenia
| chorób płciowych, wszelkich wyrzutów, 

a* dnł f j ^ s g p H t y c z n y c h
D ra C f i l A B Ł Ś  w ’Paryżu, rue Vivienne, 36.

DEPURAtlF 
on  S A N ®

Skuteczność Syropu ro­
ślinnego bezmerkuryalnego 
przeciw liszajom , syflhty-

   ; cznym ranom , zauieczysz-
Icżeńiu krw i, tak 'sG nóW czą się okazała, że ją  dzi­
siaj 60,000 łiśtów 'dziękczynnych ze wszystkich stron 
św iata jak  najzaszczytniej popiera.

Przyjemnego smaku, a w 
swem działaniu łagodny Sy­
rop Cytrynianu żelaza D ra 
Chable, do dziś w użyciu

będące, a trudne do zażycia w skutkach zaś swoich 
I wątpliwe kubeby i kopajwy z rzędu lekarstw  wy­

piera. Bądź w szprycowaniach bądź wewnętrznie 
I użyty, pokonywa z pewnością wszystkie nieznośne 
[dolegliwości, jakiem i są : rzerzączki, upławy, osła­

bienie kanału, otoki pęcherza.
Z powyżej wymieniónemi, specyficznemi środka- 

| mi ,  łączy się jeszcze maść przeciw -liszajow a, pre- I paracya do kąpieli m ineralnych (Bains miheraur), 
maść przcciw-hem oroidalna, pigułki wyczyniające 
zo krwi zarazę.

W Krakowie jedynie w aptece p. Trauczyńskiego 
pod Koroną w Rynku głównym i W. Redyka, — we 

I Lwowie w aptece p. M ikolasclia, — w Brodach w 
aptece p. Kullaka, — w Warszawie w Składach ma 
teryałów  aptecznych pp. Gallego i Spiessa,— w Po- 

I znaniu w aptece p. D ra  Mankiewicza. (928-9-24)

Zamówienia na złoże io  siewa:
Pszenicę Morawską produkcyi tutejszo- 
krajowej za 170 funtów wied. netto na| 
miejscu w Dembnie po 14 złr. w. a. i Zyto 
Zeelandzkie produkcyi tutej szo-krajowej 
za 160 funtów wied. netto na miejscu po 
11 złr. 50 c. w. a.— przyjmuje Zarząd go-1 
spodarski w D e m b n i e ,  ost. p. Brzesko 
w Galicyi, za poprzedniem porozumieniem 
się "listowiiem. (1275-5-6) |

^  S O B W I A M b M  V >
:. rURGATIVES ł  DtPURHIVES

’‘. ' i i i . '

de C A D V IN .d e  PARIS

Jestto nieo­
ceniony pro­

sty i tani,
a n łezaw o-
tlnyprzeciwnaj-
II  ( i  l i r e  z. J  » -
szjiii zatwar 
dzeniom żół­
ci, za m u le ­
niu żołądlia, 
z ap a le  niu 
k iszek , li <>■ 
1 c śr i » ■■■ żo­
łą d k a , wy­
r zu to m  na- 
s k ó r n y

i i

Z zaręczeniem.
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podagrze, rcuinatyznioni, brakowi 
regularności miesięcznej w wieku 
krytycznego przejścia itp., wogóle prze­
ciw wszelkim  słabościom z nieczy­
stości i zepsutych humorów pocho­
dzących. Zalety tych  pigułek w dwóch słowacn 
streścić się da ją : przywracają i utrzy­
mują zdrowie.

g ną g  C3 
cśB Q b! d rt O o . r/2 S bD bBfi 94

Prawdziwe pigułki Car 
I uszkodzenia bardzo długi 

dawnaprźygot ewf l j e  T je 
klim atu - Rosyi i Polsld. -■

Znajdują się w Krakow 
czyńskiego pod Koroną ’ 

I W. Redyka, — we Lwow. 
i sclici i z). iuicKer

ivina konserwują się b® 
czas. W ynalazca od nk" 

nuyśłnie zastosowane 
■-9., (229-13-) ę

ie w aptece p. J . Tran- 
iv Rynku głównym i u f 
ie w aptece p. P . Mikob 

idach w aptece p. Kd

(1177-58-)

la k a ,— w Poznaniu u D ra  M ankiewicza,— w War­
szawie w Składach materyałów aptecznych p. tG
logo i Spiessa.

Cena sztuki 
; wraz z opisem j 

użyc 
.25 centów.

Ważne doniesienie dotyczące pielęgnowania piękności i zdrowia oery.
BRACI LEDER

BALSAMICZNE MYDŁO OLEJKOWE
wyrabiane z orzechów ziemnych.

iga Cena 4 sztuk 
l i  w jednej pa- 
JĄ czce 
f i  80 centów.

Głównym warunkiem i niezbędną potrzebą utrzymania ciała w zdrowiu i piękności jest zdrowa, delikatnai mięk­
ka cera, a staranność o jej utrzymanie słusznie zatem stanowi bardzo ważny oddział gotowalni. Nie należy więc lekce­
ważyć, czy mydła służące do użytku są d o b r e g o  czy z ł e g o  rodzaju.

Techniczni chemicy, aptekarze pierwszego stopnia, I t r i i r i i l  Ł c r te i*  w  I S d - l t i ł i c ^  oparci na znajomości 
rzeczy i doświadczeniu, uznali za stosowne wyrabiać mydło z czystych o l e j k ó w ,  b a l s a m i c z n y c h  i r o ś l i n n y c h  
p i e r w i a s t k ó w ,  b a l s a m i c z n e  m y d ł o  o l c J Ł o w e  w y i - a l * i a i i c  a  © ra s e c l ió w  z i e m n y c h , które 
odpowiada wszelkim wymaganiom stawianym, szczególniej dobrym mydłom toaletowym. Przytem unikniono zupełnie 
wszelkich szkodliwych przymieszań, mianowicie u innych kokosowych itp. mydeł po_ największej części używanej za wiel­
kiej ilości części alkalicznych; więc mydło to olejkowe wyrabiane z orzechów ziemnych można jako i i a d c i -  s i l i ły  
i  s k u t e c z n y  środek przeciw wszelkim wpływom, np. z m i a n o m  t e m p e r a t u r y ,  s n r o z o m ,  u p a ł o m  itd- 
i celem uzyskania m i ę k k i e j ,  d e l i k a t n e j  i b i a ł e j  cery twarzy i rąk bezpiecznie polecić.

I S r a e i  L e d e r  k a l s a m i c z n e  m y d ł o  o l e j k o w e ,  w y r a b i a n e  z  o r z e c l i ó w '® ™ 8®® 
z i e m n y c h ,  jest opakowane w różowy papier z pieczątką obok uwidocznioną. Mają do sprzedania po powyż­
szych cenach fabrycznych w H J R J L I Ł O R F I E  *

J o z e f  J a l i n ,  W i k t o r  R e d y k ,  J ó z e f  T r a u e z y ń s k i ,  J ó z e f  G o l d w a s s e s >
przy Rynku Głównym. Apteka „pod Barankiem, “ Mały Rynek. Apteka, Główny Rynek. Strądom, dom p. Deichesa.
w B IA ŁEJ p. Ed. Ko gier, — w BEŁZIE p. A. W. Grot, — w BÓBEGE p. L. Miedlicki apt., — w BRODACH p. Ecl. Liszka aptekarz,— w BRZE- 
ŻANACH p. B. Fadeńchecht, — w BUCZACZU pp. A. Kercel i Karol Fr. Popowicz, — w BOCHNI p. Paweł Niedzielski,' — w CZERNIOWCAOR 
p. Ignacy Sclmirch, — w DROHOBYCZY p. J . Rosenheim , — w GORLICACH p. W alery Rogawski apt.. — w GRODKU p. Tomaszewski apt., "  
GRYBOWIE p. Alojzy Muszyński, — w JAROSŁAW IU p. Rohm aptek., — w JASSACH p. Michał Neumann, — w KOŁOMYI pp. Jan  Sidorowi® 
apt. i K. L aden, — w KROŚNIE p. Antoni Krzysztoforski, — we LW OW IE pp. J . F. Kleina wdowa et Rissler, p. Zygmunt Rucker apt., p- A- 
Berliner apt. (przedtem Laneri) i p. P . Mikolasch, — w MANASTERZYSKACH p. J . Lipschutz, — w MIKULIŃCACH p. Stanisław Miedlicki apt,, 
w NADW ORNEJ p. W ładysław Dziembowski a p t. ,— NOWYM SĄCZU p. Ignacy Garan,— w NOWYM TARGU p. Karol Laur, — w PRZEMYŚL 
p. Edward M a c l i a l s k i , w  RADOWCACH p. K arol'Teichm ann, w RZESZOW IE p. Ignacy Schaitor i Spółka, — w SANOKU p. JąnZ arew icz, 
w SAMBORZE p. Antoni Kromer, — w SĘDZISZOW IE p. Ja n  Kownacki, — w SKALACIE p. T. Dziembowski^— w SOKALU p. A. W. Grot, 
w t  S T A N 7 S P .A W O W T F  u  TiWrl St.Ac.TiAr nut, ^rln.wniAi T nm n/npV L  -—  W S E Ew STANISŁAW OW IE p. Ferd. Stechcr apt. (dawniej Tomanek), — w SERECIE p. J . Dempniak, — w TARNOW IE p. W. T. A. W iclogórski i L  
Henryk Koy, — w TARNOPOLU p. A. Morawetz i p. W alenty Stąchiewicz, — w WADOWICACH p. Franciszek Fołtyn, — w ZALESZCZYKACU 
p. Józef Kodrębski, — w ZŁOCZOWIE p. O. Fadeńchecht, — w ŻÓŁKWI p. Resie B a rb a g ,— w ZURAWNIE p. W ładysław Postępski. (361-jĄrb

Czcionkami Drukarni Leona Paszkowskiego. Odpowiedzialny rządca Drukarni Józef Łakocińshi.


